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PRENUMERATA wynosi w Krakowi» 

miesięcznie 2 kor, kwartalnie 6 kor., 

ta odnoszenie Go domu dopłaca się 
48 hal. miesięcznie. 


Na prowincyi miesięcznie 2 kor. 70 h. 

kwartalnie 8 kor. W państwie niə- 

mieckiem kwartalnie 10 kor., w inuych 

państwach kwartalnie 12 kor. Zmiana 
adresu 40 hal, 


Cena numeru pojedynczego 
10 hal. 


Kraków,”Środa 10 Grudnia 1913. 


Wychodzi codziennie o godz. 5-ej wieczorem z wyjątkiem niedziel 


O O O OSD, 


Listy pieniężne, przekazy na preaume- 
ratę i inseraty nadsyłać należy franco 
do Administracyi „Głosu Narodu“. — 
Prenumeratę oprócz upoważnionych 
agencji przyjmuje każdy urząd po- 
cztowy w okrębie monarchii i w pań- 
etwie niemieckiam. Reklamacye nie- 
opieczętowane nie podlegają opłacie 
pocztowej. — Rękopisów redakcya nie 
ZWTACA. 
Adres Red: UL. św. TOMASZA L. 36. 


Adres telegr.: „Głos Narodu* Kraków 
Telafen Nr. 190. 


O'ŁOSZKNIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodn*, ulica św. Tomasza L. 35. — Od miejsca za wiersz drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 halerzy, za każdy następny raz 15 hal, skład tabelaryczny, liczbowy, od wiersza 30 hal. xa 
pierwszy raz, każdy następny 15 hal. Nadesłane po 60 hal. od wiersza za każdy raz. Nekrologi itd, 80 hal. Załączniki do „Głosu Narodu“ (prospekty, cyrkułarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 k. od 100 egz. dls miej. 


s3owych prenumeratorów. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuj 


Lalki, Zabawki, 


Gry towarzyskie, konie na 
biegunach i wiele praktycz- 
nych podarków 


polaca w wielkim wyborze 
i niskich cenach 


C. SZCZURKO WSK) 


Rraków, Grodzka Z. 


Komisya dla reformy wyborożej, 


Nie można powiedzicć, by szanse refor- 
my wyborczej przedstawiały się dzisiaj ko- 
rzystnie Komiaya sejmowa pracuje pilnie, 
trzeba jej to przyzaać, jest jednak w jaj pra- 
cy moment niepokojący. Komisya załatwia 
pospiesznie i bez trudności niesporne lub 
małosporne kwestye, atoli odsyła do subko- 
mitetu lub odkłada na konieć obrad sprawy 
najważniejsze, najbardziej zasadnicze i naj- 
bardziej sporne. Jest to postępowanie nie- 
szczere. Stronnictwa sejmowe boją się prse- 
głosować kwestye drażliwe, by nie wytwo- 
rzyć „falt accompli“, któryby zerwał całą 
mosolnie przes p. namiestnika nawiązganą nić 
układów. Atoli takie odraczanie spraw epor- 
nych nie tylko nie ułatwia sytuacyi, ale ją 
stanowczo utrudnia, Rozdrażnienie bowiem 
tak po stronie polskiej, jak i ruskiej wsra- 
sta w miarę, jak się okazuje, że do porosu- 
mienia zupełnego jest jeszcze daleko. 

Z podztwem należy w takiej chwili pa- 
trzeć na żmudną pracę pośredniczenia i ła- 
godzenia przeciwieństw, Jaką roswija p. ña- 
miestnik, W nim na razie leży cała nadzie- 
ja. P. namiestnik ma silny wpływ na stron- 
ulctwa polskie i ruskie, być więc może, że 
«doła swój projekt reformy wśród polskiej 
Scylli i ukraińskiej Charybdy przeprowadzić 
saczęśliwie do portu. Główne trudności sta- 
wiają ukralńcy swem żądaniem 2 członków 
w Wydziale krajowym na 8 miejsc w Wy- 
dsiale, oraz druglem zupełnie nowem żą4da- 
niem takiej konfiguracyi okręgów wybor - 
czych, którsby oddawała im bez walki man- 
daty. Wrosscie ludowcy uparli się przy znie- 
sieniu kuryi średniej własności, robiąc z te) 
sprawy ¿conditio sine qua non“ swej sgody 
na reformę wyborczą. Te dwie $rudnośc: 
przezwyciążyć — oto główna troska p. na- 
miestnika. Zadania bowiem demokratów, by 
unieść proporcyonalność nawst w tych pię- 
ciu okręgach miejskich, w których p. na: 
miestnik ją wprowadza, nie można brać zbyt 
poważnie. Demokraci wiedsą przecież do- 
brze, że prseciw ich żądaniu seraca się za 
równo chrześcijańska, jak i żydowska lu- 
dność miejska. Wystarczy p. namiestnikowi 
przycispęć nieco demckratów, a panowie ci, 
mawdzięczający swe mandaty rządowi, za: 
niechają oporu. 


Sobotnie 1 niedzielne posiedzenie ko- 
misyl. 


Donieśliśmy już w Bobotę, że komisya 
odroczyła decysyę w Sprawie składu Wydzia- 
łu krajowego. Również odroczyła komiasya 
glosowanie nad sposobem wybierania komi 
ayj sejmowych i delegatów se Sejmu do 
różnych instytucyj krajowych. Ważny $ 38 
przyjęła w bramieniu rsądowem. Paragraf 
ten o t. sw. petryfikacyi podaliśmy w so- 
botniem „Głosie Narodu“. Głosowanie nad Ra 
dami powiatowemi komisya odroczyła ($ 18 
stat, kraj ) Nad wszystkiemi temi niessłatwio- 
nemi kwes'yami zastanawiać się ma wybrany 
w sobotę subkomiteć. 

W niedzielę przystąpiła Komisya do prz s- 
plsów ordynacy! wyborczej, obejmu 
Jącej 66 punktów i po dłuższej ożywionej 
dyskusyi uchwalono cząść pierwssą 
oprawach wyboru i wybierainości, 
o okręgach wyborczych i miejscach wybie 
rania oraz rozpisania wyborów. Wszystkie 
kwestye drażliwasze przechodziły bez gloso- 
wania. Prsekazywano je subkomitetowi, na 
który spadają coras więksse zadania i praca. 

Następnie powróciła komisya do obrad 
nad artykułem 1I gim. Kwestye, dotyczące 
połączenia obszarów dworskich z gminami 
i wnioski hr. Pilnińskiego o pewne ulgi 
dla obssarów dworskich pozostawiono rów- 
nież do rozstrzygnięcia na końcu debaty. 


Poniedziałkowe posiedzenie. 
Lwów, 8 grudnia. 


(Z. Aug.) Poniedsiałkowe posiedzenia ko- 
misyi dla reformy wyborczej — trwało bar- 
dzo krótko: Praed. południem wsięli bowiem 
| posłowie udział w edsłonięciu pomnika Smol- 
ko a następnie w śniadaniu, wydanem przez 
marszałka kraju. Wieczorem saś o godz. 


wydał nam. Kerytowski obiad dla posłów i 
uczestników uroczystości Smolki, tak, ża 
obrady komisyi o 3 zaczęte — ukończyły 
się już o godz. S-tej popołudniu. 

Posiedzenie poniedziałkowe komisył roz- 
poczęło oświadczenie, złożone przez posła 
Kostia Lewickiego, imieniem klubu u- 
kraińskiego. Dr Lewicki mówił: „Rusini pra- 
gną załatwienia reformy wyborczej i dlatego 
skracają” swoje przemówienia, oras ogcani- 
czają bardzo liczbę zgiąszanych poprawek. 
Sprawą reformy wyborczej stoi 
dzisiaj bardzo źle. Zaledwie 1/, część or- 
dynacyi jest załatwioną a ?/, części najwa- 
żniejsze i najtrudniejsze czekają jeszcze za- 
łatwienia. Najważniejsze kwestye pozostały 
dotąd nierozastrzygniętemi. Winną jest te 
mu niezgoda stronnictw polskich, 
zamieszanie w polskim obozie, oraz ustawi- 
czne odkładanie ważnych kwestyj spornych 
na sam koniec obrad. Jeśli tak dalej pójdzie 
to do jutra wieczora obrady nad reformą 
mie będą ukończone, sprawa pozostanie na- 
dal nie rozstrsygniętą, co pociągnie za sobą 
poważne następstwa dla kraju i państwa. 
Apeluję więc do stronnictw większości i do 
catege obozu polskiego, aby uwzględnił kró- 
tkość czs8u, jakim dysponujemy i nie prze- 
wiekał dzieła reformy”. 

Następnie sabra? głos prezes kemisy! Dr 
Leo: „Zauważam — mówi on — i stwier- 
dzam to, iż istnisje wszechstronna chęć sa- 
łatwienia reformy wyborczej. Mąm przeko- 
nanie, że wswystkie partye chcą reformy 
wyborczej sejmowej — a jeśli sprawa się 
przewieka, to dzieje nię to z powodu donio 
słości i trudności sadania*: Dr Lso zakoń. 
czył apelem do żwawej pracy. 

Poseł GGarapich w tonie ostrym oświad- 
oza, iż jeśli sarzut przewlekania reformy 
wypowiedziany przes p. Lewickiego, ma się 
odnosłć do autonomistów, to go stanowczo 
odpiera. Wczoraj radzono mimo niedzieli, a 
dzisiaj w Święto swołano posiedzenie popo- 
łudaiowe, co jest dowodem pracowitości ko: 
misyi. 

P. Cieński oświadczył, iù grupa cen- 
trum chce załatwienia reformy, 

P. Hupka imieniem konserwatystów 
krakowskich powiedział; „Strosalctwo kra- 
kowskie pregnie asybkiego załatwienia re- 
formy. Dowodem jest choóby to, iż krako- 
wakie stronnictwo prawie nie bierze udziału 
w debacie, aby je] nie przeciągnć*, 

Po tych przemówieniach zabrał głos na- 
miestnik Korytowski i skonstatował z 
naciskiem lojalność Rusinów, okazaną w 
pracach komisyi. Wedlug jego przekonania 
także i polskie stronnictwa ożywione są 
niekłamaną chęcią załatwienia doniosłego 
dzieła. Dlatego namiestnik prosi o cierpli- 
wość i szybką a wydatną prce. i 

Po tych oświadczeniach przystąpiła ko- 
misya do dalszej dysknsyi nad niespornymi 
lub malo spornymi paragrafami. Przyjęto 
szereg paragrafów aż do $ 43 włącznie, a 
nad $ 44 rozpoczęto dyskusyę. 

Prey poszczególnych S$ rogmalte popra- 
wki z różnem szczęściem waosili posłowie 
Makuch, Starzyński, Stroński, Lowicki i inni. 

Uchwalone dzisiaj paragrafy, określające 
sposób przeprowadzenia wyborów na posła 
i formalności z wyborami związane, nie Wy- 
woływały zasadniczych sprzeczności. 

Natomiast przy $ 44, nad którym dy- 
skusyę rozpoczęto, postawił poseł Lswicki 
ważną i wywołującą wiele protestów ze stro- 
ny centrum i autonomistów poprawkę. Po- 
prawka ta żąda, by głosowanie na posła od- 
bywało się na listy wyborcze ! proponuje 
zmiarę w wyborach proporcyonalnych w tym 
kierunku, aby kandydat, który otrzyma bez: 
waględną większość głosów oddanych na 
jedną z-<list wyborczych — a co najmniej */, 
część wszystkich oddanych głosów — był 
wybrany posłem. Poprawka ta, nad którą 
debata i głosowanie odbędzie się jutro — 
wywołuje wiele poważnych obaw. 


Odsłonięcie pomnika Smolki. 


Lwów, 8 grudnia. 


Wśród podniosłego nastroju obchodzono 
wczoraj we Lwowie uroczystość odsłonięcia 
pomnika Franciszka Smolki. 

Gmach Banku krajowego, Wydziału kra- 
jowego | kamienice na placu Smolki, gdzie 
stanął pomnik, były osdobione emblematami 
i chorągwiami. Już o godzinie 10-tej tłumy 
publiczności obległy plac Smolki, zamknięty 
kordonami straży pożarnej., U stóp pomnika 
ustawiły się cechy i stowarzyszenia gə skiau- 
darami, delegaci towarzystw i instytucyj. — 
W uroczystości wzięli, między innemi, udział: 
Ministrowie Heinold, Dr Biliński, Dłu: 
£O8%; prezydent Isby posłów Dr Sylvsster 
i wiceprezydenci Zdarsky, Jucki, Dr German, 
dlugi szereg posłów Niemców i Ozechów, mię- 
dsy Innymi, Mastalka, Stanek, Franta, Kadl- 
czak, Padour, Roskoszny, Tobolka, Dr Choe, 
Dr ross, Panta, Gtelcel, bar, Wassilko, Hor» 
musaky, przybyli dalej, radca dw. Kuranda, 


6|radca rządu Kupka i inni. Dalej obecni byłi |lin Austryi, 


Gyóri & Nagy. w Beriinie F. E. Coe. w Budapaszola J. Lo 


stwa przeważnie w strojach narodowych 
a marszałkiem hr. Gołuchowskim I prezesem 
Dr Leo. Izbę panów reprezentowali Dr Tchó- 
ranicki, Zdzisław br. Tarnowski i Stanisław 
hr. Stadnicki. Z Węgier.p:zybyli saażępca bur- 
mistrza Budapesztu Dr Hacrer i adwokat Dr 
Barański. 

W uroczystości brali dalej udział delegaci 
wielu miast: Radę m. Krakowa reprezento- 
wali Dr Leo, Federowics i De Bandrowski, 
dalej byli delegaci Kałusza, Tarnopola, Bro- 
dów, Żółkwi i inne. Z dostojników lwowskich 
byli obeani: X. Arcybiskup Bilczewaki, 
X. Aroyb. Teodorowicz, X. Biskup B a n- 
durski, namiestnik Dr Korytowski, Ra- 
da miasta Lwowa w komplecie s Prezydyum 
na czele. Senat Uniwersytetu z rektorem Sta- 
rzyńskim, senat politechniki s rektorem O- 
learskim, Akademia weterynaryi s rektorem 
Dr Qrabowskim, Akademia rolnicza w Da- 
blanach, Reda- szkojna krajowa z wiceprez. 
Dr Dembowskim, prezydent Sądu Czerwiński, 
wiceprezydent Killas, prokurator Engel, da: 
lej delegaci towarzystw naukowych, oświa 
towysh i społecznych. 

Wśród licznych grap delegatów wojsko- 
wości obscni byli komendant korpusu Ko- 
losvary, generałowie Gestischa, Wojciechow- 
ski, Kaltnegger, Kumisch, Divlseh, Sehekely, 
Gerhauser, Prager, Fischer i delegaci wazy- 
stkich pułków stojącej we Lwowie załogi. 

U stóp pomnika zajęła miejsca rodzina 
Franciszka Smolki. Byli obecni syn Franci- 
szka prof. Stanisław Smolka z synami 
Kazimierzem | Stanisławem, wnukowie Dr 
Franciszek Smolka i Al. Władysław Smolka, 
bratanek Zbigalew Smolka, Witołdowie Hup- 
pertowie, Bronisławowie Huppertowie, Tadeu- 
szowie Rybiccy i Józef Hinze. 

Plac koło pomnika zamykały oddziały sgo- 
kole, skantowe i drużyny strzeleckie, 

Uroszystość rozpoczęła się Kantatą Galla 
do słów Stanisława Rossowskiego, którą od- 
śpiewał chór „Lutni“ i „Echa* z stow. orkie- 
abry pod batutą p. Rangla. Gdy ucicbły tony 
pleśni, na mownicę wstąpił prezes komitetu 
budowy pownika Dr Jahl i wygłosił dłuższe 
przemówienie imieniera Komitetu budowy po- 
mnika. Po nim przemawiał prezydent Lwowa 
p. Nenman, poczem zebrał głos marszałak 
krajowy hr. Gołuchowski. 


Mowa marszałka Gołuchowskiege. 


Na uroczystość dzisiejszą sgromadziliśmy 
się tu wszyscy nietylko, ażeby oddać hoła 
snakomitym zasługom wybitnego męża sta- 
nu, ale także, aby uczcić myś: żywą, dążącą 
do rozwoju, myśl federalismu, autonomii i 
równouprawnienia, których pierwszym a 
zwycięskim  Krzewiolelem był Franciszek 
Smolka. 


Franciszek Smolka, swego czasu zawikła- 
ny w spisek w sprawach narodowych, %0- 
stał uwięsiony, a po czteroletniem więzieniu 
skazany na śmierć; wnet potem ułaskawio- 
ny, zwrócił się z całym impatem młodocia« 
nego i dojrzewającego wieku w wir życia 
politycznego, gdzie w okresie półwiekowym 
na naczelnem stanowisku prezydenta Izby 
poselskiej w Kromieryżu i Wiedniu snako 
mite usługi oddał państwu, krajowi i społe: 
czeństwu naszemu. Mnie, jako marszałkowi 
krajowemu przypadło w udziale zaszczytne 
sadanie oddania z tego miejsca czci i hołdu 
zasługom męża, który walczył i zwyciężył w 
walce o wolność myśli i słowa; zato my, 
wdzięczni jego rodacy, wystewiliśmy mu ten 
trwały i wspaniały pomnik spiżowy, aby u- 
trwalić w sercach przyszłych pokoleń wdzię - 
czneść, którą żywimy dla Franciszka Smol: 
ki, a którą obecnie wyznajsmy dla jego pa- 
mięci; pamięć jego oby zawsze i po wie- 
czne czasy zachowana była w sercu každe- 
go Polaka. 


Mowa Helnolda, ministra spraw wewnętrznych 
(Po niemiecku). 

Szczególniejszy spotyka mnie zaszczyt i 
radość, iż dane mf jest jako członkowi rzą- 
du wziąć udział w odsłoniąciu tego oto po- 
mnika Franciszka Smolki. 

Działalność Smolki miała przecież także 
dla państwa ogromna znaczenie, Już samo 
jego imię jest to pomnik (oklaski), nietylko 
w tam mieśsie i kraju, ale i w całem pań - 
stwie. Iadywidualność Smolki Ściśle jest ze- 
spolona s dziejami Austryi w drugiej poło: 
wie minionego Stulecia, stał on u kolebki 
neszego parlamentu, był jedaym z najgorli- 
wszych, najpoważniejszych i najwybitniej- 
szych współpracowników w politycznym [i 
parlamentarnym rozwoju państwa, Jego na- 
ród zalicza go słusznie do swych najwięk- 
szych synów, a państwo do swych najlep- 
szych obywateli. 


(Po polsku). 

Śmolka był wiernym synem swego naro- 
du, kochał gorąco jego ideały i niósł mu w 
ofierze swe. najlepsza siły. Z równem po- 
święceniem i nakładem wszyatkich awych 
sił pracował około budowy nowych podwa: 
ą później aż po najdalszy kres 


iwo zębów. Skutki były wp. 


natomiast (woda do ust, pasta 1 proszek do zębów) wyrabiane podług recepty 


liczni posłowie polssy do Sejmu i Rady pań- PE ludzkiego służył państwu; według swe- 


go najlepszego przekonania. 

Oby ten pomnik był dla wszystkich po- 
koleń pobudką do plelęgnowania cnót oby- 
watelskich, których uosobieniem był Fran 
ciszek Smolka, do pielęgnowania surewego 
poczucia obowiązków wobec narodu i pań- 
stwa, gotowości dla beziataresownej pracy 
dla dobra ogółu, uczciwości, szczerości w po- 
stępowaniu, sprawiedliwości i roztropnego 
umiarkowania w walkach publicznego życia. 


Mowa p. Sylvestra, prezydenta izby poselskiej. 


Spełniając zaszczytny obowiązek, niemniej 
Idąc sa głosem serca, przybyłem na odsło- 
nięcie pomnika, aby imieniem prezydyum 
austryackiej lsby pesłów oddać hołd pamięci 
Franciszka Smolki, znamienitego pierwowzoru 
parlamentarzysty. 

Przedstawiciel ludu w najszlachetniejszem 
tego słowa znaczeniu Franciszek Smolka mi- 
łował gorąco przez całe życie naród swój, a 
przytem pełan względności i zrozumienia dą- 
żeń i potrzeb innysh narodów tago państwa, 
płomzienny bojownik o wolność i prawa na- 
rodowe, gotów sawsz6 dla tych ideałów wasy- 
stko, nawet żyele złożyć w ofierze, powołany 
był Fr. Smolka już przez gwa uzdolnienie, 
wisdzę i charakter do ©degrania w naszem 
państwie najwybitniejssej roli. Działalność 
jego, jako męża stanu i polityka, mianowicie 
jako prezydenta Konstytuanty w najkryty- 
osniejszych czasach maszago publicznego ły- 
cia, należy do historyl a jego długoletnia 
działalność, jako całonka i prezydenta luby 
posłów, sięga aż do obecnej generacyl. — 
Niektórzy z nas pomną jeszcze jego czoi- 
godną postać na trybunie prazydyalnej, 
wszyscy aś wiemy jako przewodniczący Izby 
był wzorem dla każdego, komu przypadła w 
udziale cześć i mozół praewodniczenia austrya- 
ckiej reprezentacyi ludów. 


Mowa p. Zdarsky'ego. 


Od wieków sławny naród polski mie czci 
dziś bohaterskich synów swoich, wracają- 
cych se zwycięskiego boju, nie czci pamięci 
wodza, który odparł atak nieprzyjaciół, lecz 
składa hołd pamięci jednego z pierwszych 
synów swoich minionego stulecia, składa 
hołd swemu Smolce, bohaterowi ducha, kió- 
ry na poiu pariameatarysmu i demokracyi, 
na polu autonomii narodowi swemu oddał 
najcenniejsze usługi. 

Naród czeski, od wieków tak bliski na- 
rodowi polskiemu, przysyła nas, abyśmy 
wzięli udział w dzisiejszych uroczystościach 
i oddali hołd jego nigdy niezapomnianej pa- 
mięci:; 

bo drogi, które głosił Smolka wam, są i 
dla nas wskazówką ; 

bo wasze zdobycze są nadzieją naszą; 

bo w waszej sile jest tes wiara i w na- 
asa przyszłość. 


Imieniem posłów czeskich do parlamentu 
austryackiego i imieniem czeskiej Rady na- 
rodowej pozwalam sobie wyrazić uczucia ne 
szej czci dla pamięci sławnego waszego Smol- 
ki, z życzeniami, które płyną so Szozerego, 
gorącego serca. A kiedy się wam uda dojść 
do celu po wskasanej przee Smolkę drodze 
odrodzenia, wówczas spotężnieje cześć Smol- 
ki, wzrośnie siła, cześć i sława narodu pol- 
skiego. 

U stóp pomnika złożono wiele wieńców 
między innymi, od Izby posłów, od czeskich 
posłów, od miasta Pragi, miasta Budapesztu, 
Zjedaoczonsgo klubu niemieckiego od bar. 
Chlumetzky'*ego, dalej miasta Kałusza, Żółkwi, 
Brodów i innych. 

Na uroczystość nadesłano olbrzymią ilość 
listów i telegramów, między innemi: od pre- 
zydenta ministrów hr. S:ürgkbā, ministra Za 
laskiego, ministra handlu Schustera, ministra 
oświaty Hussarka, inni ministrowie również 
usprawiedliwiając swą nieobecność przyałali 
bardzo serdeczne listy i telegramy. Nadesłali 
również telegramy: marszałek Dolnej Austryi 
Liechtenstein, prezydent T:sza, burmistrz Kro- 
mieryża Dr Bastale, a dalej wybitne ozobł- 
siości i raprezentacye instytucyj naukowych 
i społecznych, tak kraju jak i całego pań- 
atwa. 

Po uroczystośsi, odbyło się Śniadanie u 
marszałka krajowego dla członków Komitetu 
i saproszonych gości, o godzinie 6 tej obiad 
u namiestnika Dra Korytowakiego, a wie- 
czorem raut u presydeonta miasta. Wieczorem 
kopiec Unii Lubelskiej tonął w rzęsistym 
ńwietla. 


Nowy. gabinet francuski. 


Po odmowie Ribota powierzył prezydent 
Poincaró misyę utworzenia gabinetu Janowi 
Dupuy'emu, ministrowi rolnictwa w ostataim 
gabinecie. Atoli przywódca zjednoczonych 
radykałów i radykał-socyalistów p. Caill- 
laux- oświadczył, że żaden polityk z jego 
grupy nie przyjmie teki ministeryalnej, że 
radykali zwslczać będą każdy gabinet, jeżeli 
nie będzie on czysto radykalnym. Ten boj- 


e we Lwawie S. Sokołowski (Pasaż Hausmana), w Wiedniu Haasenstein & Vogler, M. Dukes, H. Schalek, E. Braun, R. Mosse, H. Friedl, A. Joessel w Antwerpii Jonas & Cie, Annoncen-Expedition „Propaganda*”, 
pold, Ednard Braun, w Paryżu F, Jones & Cie, A, Lorette. Jułes Fortin & Oie, de Ragzkowski. 


kot radykałów uniemożliwił Dupuy'emu u- 


tworzenie gabinetu, 

P. Poincaró musiał wreszcie ustąpić i 
widząc, że bez radykałów nie da się na ra- 
zie złożyć gabinet — wezwał senatora D 0 u- 
mergue'a, radykała, do utworzenia mini- 
steryum. Doumergue powołał do swego ga- 
binetu szereg radykałów, a tekę skarbu od- 
dał samemu p. Caillaux, Gabinet przedstawia 
się następująco : 

Prezydyum i sprawy zewnętrzne 
Doumergue; sprawiedliwości — Bien- 
venu-Martin; sprawy wewnętrzne 
Renauid; skarbu — Caillaux; wojna— 
Monis; oświaty — Viviani; handel — 
Malvy; roboty publiczne — Fernand Da- 
vid; rolnictwa — Raynaud; kolonie — 
Leb run. 

Gabinet ten krótki mieć będzie żywot. — 
Cała niemal prasa paryska zwalcza go o- 
stro, a nacyonaliści | konsarwatyści sapo- 
wiadają mu walkę na śmierć I życie. P. Oall- 
laux był przeciwnikiem wprowadzenia 3-le- 
tniej stużby wojskowej, przeciw niemu więc 
wraca sie głównie nienawiść wszystkich pa- 
tryctów francuskich. 


Galicyjskie zapałki. 


Z Dyrekcyi Banku przemysłowego otrzy- 
mujemy następujące pismo: 

Przed kilku dniami pojawiła się na la- 
mach szanownego pisma notatka, składająca 
na Towarzystwo Akcyjne dla wyrobu sapa- 
łek „Helios“ i naszą instytucyę, jako założy- 
cielkę tego Towarzystwa, winę za stwier- 
dzony w ostatnich czesach w Galicy! wzrost 
zbytu sapałek wyrobu węgierskiego. Gdy wy- 
wody nieznanego nam autora opierają się na 
zupełaje mylaem pojmowaniu dzisiejszej sy- 
tuacyi naszego przemysłu zapałkowego, upra- 
szamy — ufał w lojalność Szan. Redakcy! — 
o przyjącie następującego wyjaśnienia do 
wiadomości: 

Węgierskie fabryki sapałek, które wsku- 
tək braku organizacyi nie są w stanie ogra- 
niczyć produkcyi w miarę zapotrsshowaaia 
kraju — jak to czynią fabryki austryackie — 
zalewają w oatatnich czasach swoimi wyro- 
pam! nietylko Galicyę, ałe wszystkie pogra- 
niczne kraje, za pośrednictwem hurtownych 
firm handlowych, które kupują towar po 
cenach, nie pokrywających mawet kosztów 
produkcyi i znaczne ciągaą zyski s tego inte- 
resu. Winę, że takie nienormalne stosunki 
ze szkodą dla Krajowych febryk zalatniały, 
ponosi tedy konsumant, który kupuje sapal- 
ki, nie ogiądająs się na to, z jakiej fabryki 
pochodzą | Opłaca za lichszy towar niż gali- 
cyjaki tę samą cenę. Gdyby konsumenci xdo- 
byli się na tyle tylko patryotyzmu, by przy 
równej cenie dać pierwszeństwo zmacznie 
lepszym wsrobom krajowym, wówozas s pe- 
wnością udałoby się w krótkim czasie wyru- 
gować zapałki węgierskie z Galicyl. O to zaś, 
oy fabryki galicyjskie sprostały zapotresbo- 
waniu naszego kraju, nie ma obawy, gdyż 
w fabrykuch w Skolem i Stryju, których 
urządzenie zostało odpowiednio rosszerzone 
i odnowione, znajduje się obecnie tak olbrzy- 
mi zapas gotowego towaru, że wystarczy — 
bsz względu na dalszą produkcyą — by sa- 
spokolć prsez szereg miesięcy całą koneum- 
cyę galicyjską. 

Zrozumie tedy Szanowna. Redakcya, że 
wyrzuty ozy też apel skierować należy pod 
adresem publiczności, która przes bierne swe 
zschowanie i brak uwagi, wprost popiera na- 
pływ lichego towaru. 


Miło nam skonstatować, że Bank Prze. 
mysłowy potwierdza nasze wywody i sam 
ubolawa nad tem, iż Galicya salana jest obce- 
mi zapałkami. 

Jednak, iż konsumcya obcych zapałek stale 
u nas wzrasta, nie jest to winą polskiej pu- 
bliczności. Przedewszystkiem winę tu ponosi 
tak „Helios“, jak nasse krajowe fabryki. 

Sam Bank Przemysłowy stwierdza, iż w 
„galicyjskich fabrykach w Skolem i w Stryju, 
których urządzanie sostało odpowiednio roza 
szersone Í odnowlone(?) znajduje się obecnie 
olbrzymi zapas gotowego towaru, który wys 
sterczy — baz względu na dalszą produkcyę — 
by zaspokoić przez Bzereg miesięcy całą kon- 
Hy: galicyjską*, 

zatem w naszych fabrykach znajduje 
się tak olbrsymi zapas towaru — Pe a 
po sklepach i sklepikach galicyjskich sprze« 
dają tylko zapałki węgierskiie albo też zas 
graniczne | 

Dlaczego ? 

Tymczasem Bank Przemysłowy winę ta- 
kiego stanu rzeczy przypisuje polskiej publie 
czności, właściwie jednak główną winę po- 
nosi Bank Prsemysłowy, który sprzedaży 
krajowych sapałek nie zorganizował. 

Dlatego też nasz apol skierowaliśmy nie 
pod adresem publiczności, która w handlu 
zapałek krajowych nie może dostać — tylko 


pod adresem Banku Prz 
padie omyslowego i „He- 


znajdują się miliardy drobnoustrojów (bakterye). Niektóre z tych drobno- Dra Napoleona Gybulskiago acha 
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przyjemne w użyciu, Wyroby podł rzepisu Prof, D 
buiskiego prawdziwe sa tylko Wiz sT LRE aL“, Eey 


Sir. £. 


Ziemie polskie. 
Z Królestwa Polskiego. 


„Jubileusz prof. Chlehowskiego. Warszaw- 
skie stowarzyszenie nauczycieli polskich ob- 
chodziło wczoraj przy udziale reprezentan- 
tów instytucyj naukowych — jubileusz 40. 
letni pracy nauczycielskiej prof. Bronisława 
Chlebowskiego. 

Jubilat, urodzony w Warszawie w roku 
1846, jest wychowańcem Szkoły Głównej, 
którą ukończył w roku 1868, w piśmiennie- 
twie naszem posiada chlubne miejsce, jako 
historyk literatury i badacz geografii histo- 
rycznej. W pracach Chlebowskiego — jak 
pisał o nim Piotr Chmielowski — sajmowa- 
ły go rozległe widnokręgi poglądów filozo- 
ficznych, estetycznych, jęsykoznawczych, któ- 
re też przyczyniały się do pogłębienia i roz- 
szerzenia własnych sxapatrywań jego na 
twórczość naszych autorów. 

Bankructwo asymilatora. Warszawski ty- 
godnik „Izraelita*, organ „żydów-Polaków* 
przestał wychodzić. Tygodnik ten służył 
swəgo czasu BZzczerze idei aeymilacyi i fe- 
szcze w r. 1910 oświadczył, że „walczyć bę- 
dzie energicznie s wszystkiem, co staje w 
poprzek polskim dążeniom obywatelskim". 
Ale w praktyce ta sapowiedź uległa znacz- 
nym modyfikacyom. „izraelita“ stał się z 
czesem dziwnie nerwowy na punkcis inte- 
resów specyalnie żydowskich, 

W dalszym ciągu swych przemian — pi- 
sze „izraelicka* „Prawda* — jął „Izraelita“ 
walczyć „energicznie* ze wszystkiem co eta” 
walo w poprzek żydowskim dążeniom, czyli 
pierwotny swój program wywrócił na nice. 
Dość, że w jednym z ostatnich jego nume 
rów padły lakoniczne wyrazy: „żydzi z pola 
nie ustąpią*.. „Romans polsko żydowski się 
akończył. Naetała rzeczywistość”! A dalej, 
gasnącym już głosem wołał  „Izraelita”: 
„Świętości nie szargaćl* w stronę różnych 
niedewiarków, ukazujących ludziom we wła- 
ściwem świetle moralność Talmudu i Szul- 
e Arucha. Po tej czkawce zgasi „lzrae- 


Z Wielkopolski. 


Procesy o „podburzanie do gwałtów*. Przed 
poznańską izbą karną toczyły się onegdaj pro- 
esy przeciwko „Kuryerowi Poxnańskiemu*, 
„Orędownikowi* i „Gońsowi Wielkopolskiema* 
x powodu zamieszczenia artykulów o księciu 
Józefie Poniatowskim. Wszczególności redak. 
„Kuryera Pozn“ i „Orędownika* oskarżony 
był o zamieszczenie „niebezpiecznego“ wiersza 
„Poniatowski“ pióra C. M. Bórangera oras 
wiersza F. Arnsteinowej pt. „O dniu je- 
sienny“. Redak. „Gońca Wielkopol.* zaś za po- 
mieszozonie wiersza Juliana Ursyna Niemceowi- 
eza” pt. „Pogrzeb księcia Józefa Poniatowskie- 
go“. Prokurator uzneł, że ten przed stu laty 
napisany utwór Niemcewiena, poświęcony prze- 
wiezieniu zwłok bohatera z pod Lipska do gro- 
bów królewskich na Wawela, mógłby Jeszozs 
teraz podburzyć ladność polską do gwałtów 
przeciw państwu pruskiemu. Dla Stanisława 
Jaworskiego, odpowiedzialnego redaktora „Kor. 
Poza.“ i „Oręd.*, prokurator wniósł o 3 mie- 
siące więzienia. Sąd w jednym wypadku mila- 
nowieie pomieszczenia wiersza Berangora, uwol- 
ni? oskarżonego zupełnie, w drugim skazał na 
100 marek. Dla Wineentege Szpotańskiego, od- 
powiedzisinego redaktora „Głońea Wielk.*, pro: 
kurator wniósł o 2 miesiące więzienia, sąd u- 
wolnił go xapełnie, nakładając koszty kanie 
państwowej. 

Umeocnlenie niemieckiej własneści ziemskiej 
w Wielkopolsce. Jak donosi „Posener Tage- 
blatt“, obydwa banki założone w celu „uma: 
eniania* ziemskiej posiadłośsi niemieckiej w 
Wielkepelsce, „Deutsche Bauernbaak” i „Dsutsche 
Mittelstandekasze* w reku 19123 „umocniły 


1800 niemieckich posiadłości, obszsru 53.317 ha. | 


Doliezając „umeasnione* posiadłości lat prze- 
sziych, ilość ich wynosi 77561, a mianowieia 
7587 posiadłeńei włońciańskich i 164 większych 
majątków. Do przeprowadzenia tego umosnie- 
nia zużyto 997 milionów marek x fonduszu 
kolonizacyjnego i to 71 milionów marek na 
własneść włośsiańską a 28'7 milionów ma- 
rek na większe posiadłości. 

Precee 6 zjazd w Winterswyk. Prokoratorya 
bochumska wytoczyła proces inieyaterom kon- 
greso polskiego w Winterswyk w  Holandyi 
za to, że na kongresie tym poruszali sprawy 
polskie ped zaborem pruskim. 


B. Gabryslska, Pałac Spiski, Kraków. 


Wynajmuje i sprzedaje pierwszorzędnych fa- 

bryk fortepiany, pianina, harmonie i phonole 

sa gotówkę lub na spłaty nawst dwudziesto 
miesięczne bez kaliczki. 


Precz z towarem pruskim | 
Kupujeie tylko u ohkrześcijani 


KRONIKA. 


KALENDARZYK ASTRONOMICZNY. Wschód 
dłońew rozpocznie się jutro o godzinie 8 minni 07; 
zachód prrypada © go e 3 minnt 36; dłogość dnia 
godsin 8 minat 07. 

KALENDARZYK KOSOIELNY. Jatro we środę 
NMP. Loretańskiej, pojatrze wo czwartek Damazego. 


Nowa organizacya polityczna. Grono kilku 
dsieaięciu csób w Krakowie, które w Czasie 
ostatnich wyborów sejmowych prowadziło 
akcyę wyborczą pod nazwą „Komitetu oby- 
watelskiego* powsięło po wyborach zamiar 
utworzenia w Krakowie klubu politycznego. 
Statuty zostały przez namiestnictwo wə Lwo- 
wie zatwierdzone i klub pod nazwą „Klub 
narodowy* rospoczyna obecnie działainość, 
Głównem zadaniem klubu będzie urządzanie 


Biuro Buchalteryjne, Szkoła Buchalteryi 
Stanisława Burnatowicza 


poważnych zebrań politycznych celem spo- 
kojnego i rzeczowego rozważania najważ- 
niejszych spraw politycznych, społecznych i 
gospodarczych naszej dzielnicy i innych dzieł- 
nic polskich. 

Na pierwszem walnem zgromadzeniu od- 
bytem 5 listopada b. r. wybrany został za- 
rząd Klubu, który na posiedzeniach odby- 
tych w dniach 11 listopada i 2 grudnia b. 
r. ukonstytuował się jak następuje: prezes 
Jerzy Piwocki, emer. szef sokcyi w mini- 
starstwie spraw wewnętrznych, wiceprezesi 
Dr Stefan Surzycki, prof. Uniwersytetu i 
Dr August Olszowski radca sądu krajowego; 
sekretarz Jan Krajewski-Kukiel sędzia po- 
wiatowy, członkowie komitetu Dr Antoni 
Beaupré redaktor, Dr Lsopold Caro adwo- 
kat, Dr Tadeusz Grabowski prof. Uniwer- 
sytetu, Dr Jan Nowicki radca magistratu, 
Dr Stanisław Stroński prof, Uniwersytetu, 
possł na Sejm krajowy i Roman Woyczyń- 
ski, redaktor. Członkowie komisyi kontrolu- 
jące) Dr Maryan Starzewski starszy radca 
kolei państwowych, Dr Maurycy Straszew- 
ski prof. Uniwersytetu i inżynier Stanisław 
Gabryel Żeleński. 

Biuro „Kiubu naredowego* znajduje się 
na razie u sskrotarza Jana Krajewskiego- 
Kukieia, ul. Siemiradzkiego 6, który przyj- 
muje zgłoszenia członków, pobiera wkładki 
i udziela w sprawach Klubu wszslkich in- 
formacyj. 

W środę dnia 10 grudnia odbędzie się o 
godzinie 730 wieczorem w sali Kiubu po- 
cztowego zgromadzenie członków „Klubu 
narodowego”, na którem omawiana będzie 
kwestya mandatów z miasta Krakowa. Rə- 
feraty wygłoszą p. prof. Stroński i prof. 
Dr Bujak. 


Kraków 9 grndnia. 


Swięte kongregacyi kupieckiej. Wcxsrsj, 
jako w dsień święta Matki Boskiej, odbyło sią 
w kościele św. Barbary staraniem „Kongrega- 
cyi kupieckiej* ureczyste nabożeństwo, w któ- 
rem wzięli udział wszyscy członkowie kongre- 
gacyj, Stow. młodzieży handlowej oraz pobożna 
publiczność, 

Wieczorem odbyła się w lokalu Tow. mło- 
dzieży handlowej, przy ul. Wolekiej urocnysta 
wieszornica, urozmaicona chórem. Na wieczor- 
nicy przemawiali prezes Adelmann, Orat z gre- 
na młodzieży Siekierski i Rent. 

Z Akademii Umiejętności. Posiedzenie Wy- 
działa h'storyczne-filozoficznego odbędzie się we 
czwartek 11 bm. o godz. 5 wieczorem. 

Porządek dzienny: Dr Oskar Haleski: Przy- 
łączenie Podlasia, Wołynia i Kijowssczyzny do 
Korony w r. 1569. Potem odbędzie się posie- 
dzenie ńelśiejsue. 

2 Tow. filozoficznego. Okres jesienny ros- 
począł sią odezytem Dra Bohdana Zahorskiego 
na temat „W sprawie metody i celów Bocyolo- 
gli“, prayszem prelegent przedstawił nader 
obszerny materyal tez własnych i obcych do 
dyskusyi, w której zabierali głos prof. Dr Dy- 
boski, doc. Dr Kumaniecki, A. Wiegner, prof. 
Dr Straszewski i Dr Peretiatkowicz. Na nastę- 
pnem zebraniu maukowsm przedłożył X. prof. 
Dr Gsbryl „Charakterystykę filozofii w Polsce 
w XVII i XVIII w. i przyczyny jej upadku“, 
poczsm w dyskusyi przenąawiał prof, Dr Stra- 
szowski i prof. Dr Wrzosek. Dalszy cdozyt 
wygłosił Dr Antoni Peretiatkowicz o filozofii 
społecznej Jana Jakóba Roussean'a. Pomiędzy 
innemi wypowiedział prelegent zdanie, iż tra 
dycyjne pojmowanie twórezości Rousseau'a, 
opierające sią na przeciwatawienin pierwotnego 


stanu natury kulturze dzisiejszej, jest zgoła) 


fałszywe, gdyż odnosi się jedynie do pierwszego 
okresu jego twórczości. Podstawę systemu Rons- 
senua stanowi jego etyka, pozostająca w zwią- 
ska z filozofią stoików i ideologią repnblik sts- 
rożytnyeh. Zmierza do połączenia szczęśliwości 
i enoty, oraz głosi ideały wolności i równości. 
W najbliższą środę referować będzie docent Dr 
Zółtowski o filozofii Kanta. 

Z Teatru miejaklege komanikaoją nam, że 
w najbliższą sobotę daje bardzo zabawną kro- 
tochwilę; „W jaskini iwa“, Nazwisko twórcy 
jej, a mistrza franeuskiej krotochwili Henne 
qaima, autora dobrej naszej xnajemej „Pani 
prezesowej*, która ciągle jeszcze szszelnie za- 
pełnia widownię teatra, jest najlepszą dla tej 
deskonałej farsy rekomendacyą. 

Idąc aa przykładem xwyczaju, przyjętego 
w najznakomitszych teatrach niemieckish, u 
rządnających raz do roku t z. „Muster vorstel- 
lung“, to znaczy widowisko exkluzywne dla 
publiczności najwybredniejszej, w którem kie 
rowniatwo Sseny wysila się na nejwyżsny dya- 
pazon artystyczny, czyniła dyrekaya tsatra od 
kilku miesięcy przygetowania do tego rodzaju 
wzorowego przedstawienia Klejnota literatury 
polskiej XVI wieku „Castusa Josepha“ Scymo- 
na Ssymonowicza. Obecale przygetewania te są 
ukeńtzone i dyrekcya oczekuje tylko powrotu 
przedstawicielki Jempsary, pani Solskiej, ko- 
rzystającej = urlopu do końsa grudnia, aby 
rozpecząć próby, 

Otwarcie Wystawy powszeshnego „Związku 
artyatów polakloh w Krakowie* odbyło się 
wczeraj w pałaca Spiskim, gdzie „Związek* 
urządził nawą siedzibę swych wystaw. Obecna 
wystawa, e której niebawem podamy obszer- 
niejsze sprawozdanie, przedstawia się bardzo 
sympatycznie, a obesłaną zestała prsez: Axen- 
towicza, „Błockiego, Hofmanna, Janowskiego, 
Qipińskiego, Rychter: Janowską [Streynowskiego 
Żelechowskiego i wielu Innych. ? 

Na onegdajszą „Czarną kawę“ — dgienni- 
karny, urządzoną w sali hotelu Pollera, przybył 
św. Mikołaj — taki miły, dowelpny starowina, 
rozdający grzecsnym dzieciom, nawet już ponad 
pięćdziesiątkę liczącym różne różności. Wszyst- 
kich obdarował hojnie według wieku, zawoda, 
skłonności, płel i zamiłowania; jakaś np. ma- 
larka otrzymała urządzenie kuchni i pralni, 
jeden profesor matematyki ułamek... z piernika, 
pewien oleuterzysta pół (tylko!) batelki ko- 
niaku, jedna x naszych sufrażystek rózgę i 
kłódkę, młody poeta i dramato-pisarz — kaftan 
bezpieczeństwa, pewien filatelista F mister- 
nie odrobiony, ale nadpsnty klarnet, inna znów 
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obiadach* i przepis na stracle ete. ots. — ka- 
żdy coś sympatycznego, odpowiedniega, tak, że 
wszyzcy byli zadowoleni i zachwyceni. Art ysty- 
cznych wrażeń dostarczyła przybyłym artystka 
naszego teatru p. Szpakowa — oryginalną i 
piękną choć francuską mełodeklamasyą starych 
utworów — i ta „kawa“ udała się xnsko mieie, 
zapewniając sukees następnym. 

Odczyty dobreczynne. We środę 10 bm. o 
godzinie 4 popołudniu w anli uniwersyteckiej 
odłędsie sią ostatni w tym roku odczyt na 
dochód stowarzyszenia „Rady opiekańczej* i 
Szkoły polskiej w Gzechowicach, założonej przez 
Koło uniwersyteckie T. S. L, który wygłozi 
Dr Maryan Szyjkowski na temat pt, „Do źró- 
deł polskiego romantyzma*, W wykładzie tym 
prelegent wskaże te zawiązki ruchu remanty- 
cznego w Polgte, które jaż w XVIII. wieka 
dadzą się zauważyć, Jako odbicie prądów xa 
chodnio europejskich i wykaże, że skompliko. 
wany proces krystalizowania się polskiego ro- 
mniantygmu rozpoczął się na wiele lat przod wy- 
stąpieniem Mickiewicza i że to wystąpienie na- 
leży uważać za artystyczną syntezę pracy, do- 
konansj na wielkiej przestrzeni czasów i ludzi. 
Intersscjący przedmiot odczytu niewątpliwie za- 
chęci publisyność do licznego ndsiała. 

I. Walne Zebranie Towarzystwa Polskiego 
Instytutu pedagogicznego w Krakowie odbyło 
sig 7 bm, Przewodniczący komitetu organisa- 
cyjnego Prof, Tadensu Łopuszański skreślił do- 
tyehosasowe jego działanie, Towarzystwo PIP 
ma dążyć do stworzenia w Krakowie Instytutu 
pedag. placówki naukowej, gduieby można 
grantownie, zgodnie z umagndami nowoczetnej 
pedagogii przygotować się do zawodu nauczy- 
cielskiego. W zakres Instytatu wahodziłaby łą- 
eznie z wykładami: biblieteka pedag., czy- 
tolnia, pracewnia psychologiczna. Cele dalekie 
i reuległe — meże niedostępne na początek, 
Jednak stworzy się przynajmniej ośrodek sku- 
pizjący i wyrabiający ludzi, przyszłych praco- 
wników Ea polu umiejętne] i naukowej peda- 
gogiki. W zastąpach wychowaweów nadzieja 
poparcia i rozwoju Instytutu. W skład Wy- 
dsiaiu Tow., wybranega przes Walne Zebranie 
wóssli : 

Pref. Tadeusz Łopuszański, przewodniczący, 
Prof. Eageniusz Gross, Dr Henryk Kanarek, 
Prof. Mesaoczy, Dr Odrzywolski, Dr Eugeniusz 
Piasecki (Lwów), Helsna Radiińska, Dr Zefia 
Śzybaleka, Aniela Szycówna (Warszawa), Adam 
Szymański. 

Komisya rewizyjna : Dyr. Bałaban (Lwów), 
Prof. Bielak, Dr Antoni Krawczyk, Dr Ttybow- 
ski zast, 

Sąd honorowy : Dyr. Dobrowolski, Dr Anto- 
ni Karbowiak, Dyrektorka Paulina Spławińska, 
Prof. Maurycy Strasxewski, Szymański Jan. 

W posiedzeniu brali udział delegaci: Towa 
rzystwa Nauczycieli szkół wyższych; Związku 
Nauczycielskiego ludowego; Polskiego Tow., 
pedagogicznego ; Macierzy Szkolnej Ks. Ciessyń- 
skiego ; Tow. Szkoły ludowej. 

Ożywiona dywkusya toczyła się nad progra- 
mem najbliższej działalneści, która skupiała się 
w myśli stworzenia pracowni psycholog oznej i 
bibliośski pedagocieznej. 

W Klubie prawników I w Kole artystyczno - 
llterackiem nie odbędzie się zapowiedziane na 
dsień 10 b. m. zebranie x pogadanką księdza 
prałata Dra Władysława Chotkowskiego, z po- 
wodu «asłabnięcia prólegenta. 

Sprzedaż gwiazdkowa. Dnia 3 b. m. urzą: 
dził Komitet Pań w Lidze Pomocy przemyało- 
wej prsy nl. Straszewskiego l. 28, sprzedaż 
gwiazdkową tanich gotowych ubrań poiskiego 
wyrobu, jak: bluzki, spódnicy, fartuchy, ubra- 


inia dziecinne, koszule dla robotników, kossule 


damskie, gorsety i t. d. 

Sprzedaż ta cieszy się wielkiem powodze- 
niem, a wyroby pochodzące x polskich rąk, 
śmiało przeciwat:ją się konkarencyi żydowskiej, 
towar tani i dobry. 

Ulgi przy zwiedzaniu Wystawy zakawkar- 
stwa. Liga Pomocy przemysłowej, chcąc ułatwić 
Bferom uboższym zwiedzanie I Wystawy pol- 
skiego zabawkarstwe, urządzonej w Krakowie 
(róg ul. Siennej) i trwającej do końsa grudnia, 
wyznaczyła w poniedziałki i piątki od godz. 7 
do 9 wieczór dla robotników i ich rodziny sna- 
agnie żniżene zostaly. 

W sxczególnośsi robotnicy i ich rodziny o- 
płacają wstęp po 10 h ed osoby, a dsieci sfer 
rebotniczysb, ale tylko w towarzystwie star- 
szych, mają wstęp w tym czasie bezpłatny. 

Górnietwo polskie. Dnia 6 grudnia odbyło 
się w Krakowie Walne Zgromadzente Krajo- 
wego Towarzystwa Górniezego, Po wyborre no- 
wego Wydziału, prezes Towarzystwa, dyrektor 
kopalni w Sierszy, p Schmitzek zdawał spra- 
wozdanie z dsiałalności depatacyi Towarzystwa, 
która miała na celu wystąpić we Wiednia w 
obronie „polskości* rządowej kopalni „Brze- 
szere“. Deputacyą, w skład której oprócz pre. 
zosa Towarsystwa wchodzili dyr, Schmidt i inż. 
Kowarzik — zajął się poseł Zarański i Eks, 
minister Dłagosz. Stery rządowe xapewniły 
delegatów, iż nigdy nie mlały na celin germa- 
nisacyi kopalni, która zawsze zostanie polską. 

Obszerniajsze Sprawozdsnie mmieścimy w je- 
dnym z najbliższych numerów, 

Kemisya węglowa Rady mlaata odbyła po- 


siedzenie w dniu 6 b, m. pod przewodnictwem | 
I wiceprezydenta ma. Dra Szerskiego i po prze-| szedł od — 1'2 do -|- 
prowadzonej dyskusyi zatwierdziła ofertę ną|woli opadał. 


dostawę węgla w 3-ch gatunkach dia miej- 
skiego składu w ilości 1400 wagonów na rok 
1914 z możnością powiąkazenia tej ilońci o 50 
procent. 

Ze względu na podwyższenie ceny węgla 
przez kopalnie, jak również xuaprowadzoną u 
przednio należytość wagonową, znó obeenie 
opłatę mytnlczą, oraz se względu na wyższy 
czynsz dzierżawny za grunt zajęty pod nowy 
miejski skład węgla, a wreszcie na znaczne 
koszty spowodowane badową składa węgla i 
osobnego tarn dowozowego na t. uw. plaen 
drzewnym uchwalono podnieść o 4 h na ce 
tnarze cenę wąfia, rozwołonego po mieście od 
dnia 1 stycznia 1914 r. W końcu uchwaliła 
komisya dalsze 5 wagonów węgla dla biednych 
i rozdawnictwo ich przekazała Sekcyi dobre- 
ezynnej, 


Zakłada i przerabia księgi handlowe w przed- 
siębiorstwach wszelkiego rodzaju. 
Przygotowuje do egzaminu z bu- 
chalteryi kupieckiej poj. i podw. 
składanego w Akademii handlow. 
w Krakowie. 


Kurs 100 Kor. wraz z nauką pisa- 
nia na maszynach, w ratach mies. 


Nr. $83, 


Wieczór słowa i pleśni, który odbędzie się|Fischer i poruszył, między innemi, sprawę 


dnia 14 b. m. w sali Towarzystwa Lskarskiego 
zapowiada się świetnie. Poseł Dr Marek wypo- 
wie rzeex o położeniu więźniów politycznych 
w Rosyi, P. Józefa Jarosu Galicowa śpiewaczka 
operowa, po ukończeniu studyów w Dreźnie 
przebywająca chwilowo w Krakowie odśópiewa 
pieśni Brahmsa i Schuberta. Zuana, utałento- 
wama powieściopisarka p. Helena Filochowska 
po powrocie z Włoch i Paryża edozyta w formie 
nowelety humorystycznej garść wrażeń o tak 
modnym i głośnym obecnie „Tango“. Oeniona 
artystka dramatyczna p. Romana Szpakówna 
wypowie monolog Massandey. 

Pan Dr Leon Sshy!ler Schildenfeld, odśpie- 
wa romanse i baliady starofrsnonskie. Zakoń- 
czy interesujący wieczór Dr Wiktor Peiper, 
który odczyta xajmnjące i pełna humoru „Obra- 
ski z Kina“, 


połączenia się Sokolstwa amerykańskiego w 
jednę organizacyjną całość, oraz wniósł, aby 
przesłano życzenia s tego powodu Sokol. 
stwu amerykańskiemu. Wybrano następnie 
poszczególne sekcye, które z przerwą go- 
dzinną obradowały do późnej nocy. Między 
innemi, sekcya organizacyjna zakończyła ob- 
rady uchwałą, aby Wydział Zwiąsku wraz z 
Komisyą odrazu na Zjeździe wybraną, opra- 
cował do lipca przyszłego roku na podeta- 
wie dyskusyi odpowiednią ustawę i przedło- 
żył ją Zjazdowi, który wtedy ma być swo- 
łany. Przyszedł także pod obrady wniosek, 
dotyczący stosunku „Sokoła“ do innych or- 
ganizacyj. Przyjęto z drobnemi poprawkami 
wniosek Wydziału, zalecający Zjazdowi, 
aby wszystkie w tej sprawie postawione 
wnioski przekazał Wydsiałowi, który już rog- 


Spodziewać się należy, że publiczność nie | począł akcyę utworzenia podataw współdzia- 
omieszka spędzió mile wieczoru o tak boga-, łania z „Drużynami Bartoszowemi* i innemi 


tym I interesującym programie i tem samem 
poprzeć cel tsk szlachetny i wzniosły, jakim 
jest pomoce więźniom politycznym. 

Przypadek, czy zamach marderczy ? W nie- 
dzielą zjawił sią w pracowni mazarskiej p, Ży- 
chowicza w Podgórza wydalony czeladnik ma- 
sarski, 20-letni Klimek Józef x rewolwerem, 
pytsjąe o syna właściciela, sześciokiasistę gim- 
nasyślnego, grożąc mu śmiere'ą. 

Klimek miał w ręku rewolwer, który nagle 
wypalił i ugodził w dłoń praktykanta Guzow- 
skiego. Klimek zbiegł, lecz na stasyi w Płaszo- 
wie został przez policyę przytrzymany. 

Morderstwe ozy samobójstwo ? Onegdaj zna- 
lezłono w gaju przydrożnym w Liberiowie wi- 
sielca, w którym rospoznano niejakiego Goetzla 
Stammberga, pochodzącego z Nisdźwiedzia koło 
Marany dolnej, — Śledztwo, prowadzone przez 
żandarmeryę mogilańską, ustali prawdopodo- 
bnie przyczynę tajemniczej śmierci Stammberga. 
Zwłoki przewieziona do kostnicy na ementarzu 
katoliskim w Gaju. 

Nasi „najmilei* najmłodsi. Jeden z tych 
najtallszych, 12-letni Stasio Biskup, zakładał 
„oka“ ze sknurka na przechodniów, kładąs je 
na bruku. Skutkiem tych figlów wiela przecho- 
dniów przewracało się, odnosząc rany, Obiecu- 
lącego chłopaka aresztowano. 

Iani xnewa, czającć się za węgłami domów 
przy ul. Nadwiślańzkiej urządzali napady ns 
przechodniów. Szedł także tamtędy niejaki 
Hirsz Reich. Nagle wypadła banda chłopaków 
z kijami, a jeden mając naszdzony bagnet na 
żerdkę — umierzył nim w piersi przechodząeo- 
go — z kraykiem : Stój żydzie, śmieró na ciebie 
idzie! Przerażony Reich rzucił się czynnie na 
chłopea, wydarł mu kij x bagnetem i uciekł na 
policyę ze swą udobyexą. 

Dzleci giną. We czwartex rano wyszedł do 
szkoły 8-letni uczeń Józef Urbańskii dotychczas 
nie wrócił, 

Wczoraj popoładnin wyszedł z domno 7-letni 
Antoni Hruban, zamieszkały przy ul. Wąskiej 12 
i zaginął box wieści. 

Echa napadu rabunkowege w Oświęcimiu. 
Ponowna rewiuya przeprowadzona w komórce, 
gdzie przesiadywał aresztowany pod zarzatem 
morderstwa Burek, wykryła ukrytą kurtką ue 
śladami krwi. Jak następnie śledztwo wykazało, 
kurtką tę nosił Barek, 

Siegmann, leżący w szpitalu Św. Zazarza 
na oddziale chirurgicznym, dotychczaz nie mógł 
być przesiachany. 

Pesiedzenis Tewarzysiwa lekarskiego krakowskie 
go odbędzie się we średę 10 bm. o godz. 6 wieczo- 
rem w domu Towarzystwa (Radziwiłłewska 4), Na 
porządku dziennym; Wybory zarządu na rok 1914, 

„lllsterys sztuki w Psląoć*. Drugi odozyt prof. 
Dra M. Zmigrodrklego o cyklu pod powyższym tyu 
łem urządzanego staraniem sekeyi Oodczytowej Akad. 
Koła „Straży Polskiej" odbędzie się we środę 10 bm. 
o godz. 6 wieczorem w aali 35 Collegii Novi“, 

Bilety nabywać można wcześniej w sklepie akad. 
(Coll. Nov II. p) oraz w dzień jodczytu przy wejściu 
na salę. 

Nadzwyezejae welas  zchranic Koła męskiego 
„Straży Polskiej“ odbędzie się we czwartek il bm. 
o godz. 7 wieczorem w lokalu „Straży Polskiej“ ul. 
Floryańska 1. 

Kato Psć „Straży Pelskiej" zawiadamia, że w szko” 
le kilimkarskiej, założonej staraniem Koła Pań „Stra- 
ży Pol“ u p. Ramzowej w Krowodrzy, można odbio- 
rać złożone wkładki w pieniądzach fub w kilimach 
odpowiedniej wartości. Podaje się takżo do wiado 
mości, że wkrótee zostanie otwarty na Grzegórzkach 
knrs nauki kreju dla panien uczęszczających de ma- 
gazynów. x 

Trsp robetulke, niejakiego Józefa Stelmaoha, zna- 
leziono onegdaj nad Potokiem w Konarach, wsi le- 
żącej obok Mogilan. Sp. Stelmach był zajęty przy ro- 
betaeh melioracyjnych w Konarach, a poshodził z Za- 
czarnej pod TarRowom, liczył lat 24, Sledztwo w celu 
ustalenia przyczyny Śmierci śp. Stelmacha prowadzi 
żandarmerya Mogllan. 

Uelławsne samokójetwe. Teodor Mucha 29-letni 
ślusarz w przystępie nagłego szału wybiógł onegdaj 
wieczorom na ulicę i skiorowad się ku podgórskiemu 
mostowi, Skąd usiłował skoczyć do Wisły. W chwili 
jednak. gdy desperat znajdował się już po drugiej 
stronie baryery, pochwycił go niejaki Michał Guma 
I oddał w ręce nadbievającej policyi. 

Włsmasis. Do mieszkania prof. uniwersytetu p. 
T. Hrynoswicza przy ul. Studenckiej 1. 9 włamali się 
wczoraj ropołudniu nieznani sprawcy i skradli gar- 
deroby oraz biżuteryi łącznej wartości 800 K. 

— Do mieszkania Ignacego Khrenpreisa przy 
ul. Potockiego 12, jacyś niewyśledzeni sprawcy wła- 
mali się wczoraj popołudniu i skradli 100 K gotówką, 
3 pierścfenie z brylantami znacznej wartości, trzy 
broszki z brylancikami oraz nieco garderoby, wszyst- 
ko łącznej wartości 3000 K, Za włamywaczami śle- 
dzi policya i jest już podobno na ich tropie. 


Pegeda. Dnia 8-go grudnia termomstr ds- 
0'2 O. = barorsetr po 


Dria 9 grudnia o godzinia 7? rano stat 
barometru 7463 mm. — termomotrn — 26 O 
wiatr: południowo-zachodni, 

Stan pegody w Zakopanem, (Informacya 
krajowego ŻZwiąsku turystycznego). Dnia 9 
grndnia 0 godz. 7 rano. Qiepłota naj- 
wyżnza — 2'0 Cels., najniższa ——, Ciśnienie 


— 


powietrza —.—, Wiatru niema, pogoda, niebo 
jssne. Prognoza: śnieg, 
-ne 


Kronika zamiejscowa. 


Zjazd delegatów Sokolstwa polsklego. Ze 
Lwowa donoszą nam: Wczoraj odbył się 
tu Zjazd delegatów Towarzystw sokolich 
z całego kraju przy udziale około 240 ucze- 
stników. Zebranie zagaił prezes Zwiąsku Dr 


organizacyami, z zastrzeżeniem jednak, że to 
zbliżenie się nis narasi Sokolstwa na wysby- 
cie się charakteru pracy właściwej Sokol- 
stwu, lub na uszczerbek samodzielności or- 
gaRizatyjnej. 

Ankieta w sprawie mieszczaństwa polskiego. 
Dobczyce. Mieścina w powiecie Wielickim, po- 
sBiadająca odnowione w r. 1901 rainy starego 
zamosyska z epoki Jsgiellońskiej, Na zamka 
tym przamieszkiwał, jak świadczy Stryjkownki, 
królewicz Kazimierz po niendałej wyprawie 
po koroną więgierską. Ludność pod względem 
narodowym wyłącznie polska, (cylry mieszkań - 
ców, „Słowo polskie“ nie podaje) silnie zabar- 
wiona żywiołem semickim i od żydów zupełnie 
zależna. Głównie z»jmaje się ona sz6WStwem, 
gbytem obuwia na jarmarka-h, 

W śródmieścin żywioł żydowski wy włassowył 
już prawie zupełnie autochtonów, opanował 
handel i karczmy, a przes wyxyzk towarowy, 
lichwę i procesowanie pracuje bardzo skutecznie 
nad ekepropryacyą i doprowadzeniem stanu 
m'eszerańskiego do upadkn I nędzy, Rada Jest 
prasia wyłącznie chrześcijańską i poiską, a jej 
członkowie rekratują się po części x miejasowej 
inteligencyi, po części ue stanu mieszczańskie. 
go. Urząd burmistrza spoczywa obeenie w rą- 
kach partyi mieszczańskiej, a spełnianie go 
dzisiejsze jest żywym przykładem, jak rządów 
burmistrzowskish spełniać nie należy. 

Instytncye. Do ratowania się od ekono- 
mieznej przewagi żydowstwa pomagają xawią. 
zane w miasteczkn lnstytacye chrześcijańskie: 
„Czytelnia kstolicka*, „Związek szewców chrze. 
ścijańskich*, „Stowarzyszenie szewskie“, cechy, 
wreszcie kasa „Wssjemna pomoc” i „Spółka 
Raiffeisena*, 

Wszystkie ts wymienione organizacye są 
czysto miesxcozańskiemi, a żywot ich różnymi 
toczy sig szlakami. Zależy to od zapała człon- 
ków do pracy współdzielczej, do pracy socyal- 
nej wogóle, xależy to od energii i zdolności 
osób, stojących na kierujących stanowiskach. 
A tych zdolności i dobrych chęsi taki brak 

Emigracya. Objawem nowszych ©xasów 
Jest silna emigracya za Ocean. Emigrają starsi 
i młodzież obojga płel — połowa iudnońci w 
Ameryse! Młodzież tam się żeni i osiedla prze- 
ważnie na stałe. Głównym punktem wychodź. 
twa jest Chicago. Kapitały, przysłane do kraju, 
wycofają obeenie z tutejszych instytacyj finn- 
sowych i zakupują sobie w Ameryce domy 1 
£ronty. 

„Sekół* a wojakewość w Przemyślu, Ogło: 
szory w minionym tygodniu sakaz komendy 
twierdzy przemyskiej, mocą którego zabroniono 
żoinierzom i oficerom nózęszczania do sali „So- 
koła”, zoatał we czwartek popoładnia odwołany, 
a stosowne zarządzenie odczytano pzy roska- 
zie dziennym. Cofnięcie bojkotn, wedle brzmie- 
nia owego rozkazu, spewodowane zostało inter= 
weneyą starostwa, które zawiadomiło komendę, 
że wykonano wszystko, 60 potrzeba, by zape- 
wnió publiczneści bezpieczeństwo; 

Ach ta poczta! Fabryka sukna w Raksza- 
wie nadesłała jednemu s pism lwowskich kartę 
pocz$ó wą, która stanowczo powinna być złożo- 
na w jaklemś muxenm osobliwości. Fabryka 
w dniu 22 atycznia 1902 roku wysłała tę kar- 
tę do Jsresławia do niejakiego p. Stanistawa 
Mazurs, weterynarsa, x zapytaniem w sprawie za- 
mówionej handy do podróży. Poczta w Jaro- 
sławia odebrała kartę następnego dnia 28 sty- 
tzaia 1902 reku, jak stwierdza wyraźniə odbi« 
te stampila poczty Jarosławskiej, a przed kil- 
kunaetn dniami. czyli niemal po 13 latach 
zwróciła Ją fabryce w Rakosawie s dopiskiem, 
że adresat umarł, Zapewne, że przez tyle 
lat miał czas przenieść się na tamten świat! 
Aż dziw, że poczcie chce się urządzać takie 
humerystyczne kawały, 

Szowinizm Niemoów epawskieh. Rada miej. 
ska w Opawio powsiąła w swoim exnacie uchwa- 
łę, na mocy której wydał magistrat zakas wy- 
wieszania szyldów ezesškich. Pomimo tego za- 
kasu, niesłychanego w kraju konstytucyjnym, 
redakeya „Nascho Slezska“, wywiesła szyld 
ozeski. Masglstrat wezwał redakoyą do usanię- 
cia szyldu — redakcya odmówiła. Wobas tego 
magistrat wysłał swoich pachoików, którzy 
szyld zrzucili, 

Prawdopodobnie jednak sprawa na tem 8:9 
nie skończy. Radakcya bowiem upomni Big o 
awe prawa. 


Z dziedziny wojskowości. 


Z armii. Z Wiednia donoszą, że minister- 
stwo wojny zarządziłe, aby wszyscy znajdujący 
slą w czynnej alażbie rezerwiści zapasowi z r. 
1912 zostali najszybciej najpóźniej do dnia 15, 
gradala przeniesieni w stan nieczynny. 

Wykłady dla rezerwowych eficerów jak 
nam donoszą, odbywać się będą dnia 11 i 18 
gradnia b. r. i w miesiącach styezniu, lutym i 
marcu, każdego czwartku o godz. 6'80 popol. 
w kasynie wojakowom w Krakowie, 

Na te wykłady zaprasza się wszystkich pp. 
oficerów rezerwowych  (uspirautów), którzy 
mogą przyjść w mundurze lub też po eywilne- 
mu. Programy wykładów można bespłatnie è» 
trzymać w kasynie wojskewem ul. Zyblikiewi= 
cza |. 1, Jakoteż u komendy uzupełniającego 
okręgn, koszary arcyks. Rudolfa, 


Przygotowuje do egz. z rachunkowości państw 
i buchalteryi kupieckiej pojed. i podw. składa 
nego w c. k. Namiestnictwie we Lwowie. 


Prowadzi szkołę i biuro pisania na maszynach 
Poleca bezpłatnie swoich uczniów na posady. 


Nowe kursa rozpoczynają się dn. 


10-go września 1913 roku 


" Nr. 288. 


Powszechne wykłady uniwersyteckie | Z teatru, przex Macieja Wierzbińskiego. — Ruch 


w Krakowie, 


W aull L szkoły realnej przy ul, Studenckiej, godz. 
6 wieczorem. Wstęp 10 h. 
(Program na grudzień). 
Boia 10 grudnia: 
Dr Franciszek Gawełok : Oo to jest ladoznawstwo 
i jakis posiada znaczenie? (i godz.). 
Dnia 11, 12, 15, 16, 17, 18, 19, 24 grudnia : 
Prof. Jan Paczowski: Ruch falowy w materyi 
l w eierwe (z doświadczeniami — 8 godz.). 


Repertuar toatra miejskiego 
w Krakewle. 

Wtorek. „Don Juan“, dramat w 3 aktach T. Rit- 
tnera. > 

Środa. „Wycieczka do raju“ (l Escapade), ko- 
medya w 3 aktach Jorzego Berra“. 

Repertuar ruskiego teatru 
w sali Kino Bajka przy ulicy Rajskiej, 


Wtorok. „Chata za wsią", obraz ludowy ze ápie- 
wami 1 tańcaśmi, na tle powieści J. Kraszewskiego. 

Środa. „Cygańska miłość”, operetka w 3 aktach 
Lekara. 


Z teatru. 


„Don Juan" sztuka w 3 aktach Tadeusza 
Rittnera. 


Legenda o dom Juanie nie jest wyłącznie 
hiszpańską; jej wszechludzkie pierwiastki 
odualaźć można w pieśniach, podaniach 
i baśniach wssystkich epok i wszystkich na- 
rodów. Tylko na południu, w Hiszpanii i Pro: 
wancyi, gdzie stosunek obu płci oparł się na 
wyrafinowanej, rycerskiej galanteryi i tak 
żywo interesował całe społeczeństwo, skry- 
stalizowała się w literaturze najdobitniej po- 
stać mężczyzny najgoręcej ukochanego i naj- 
sllniej znienawidzonego przez Kobiety. 

Od Tirso de Moliny aż do Rittnera, przez 
Moliera i Byrona, temat ten zawsze nęcił 
poetów i pisarzy dramatycznych — i dostar- 
ceyl wątku do całego mnóstwa utworów li- 
terackich, które imię don Juana spopulary- 
sowały w całym świecie. To tsż wydobycie 
nowych walorów literackich z „donjuanizmu * 
po tylu genialnych autorach, przedstawia nie- 
małe trudności, a każda próba tego rodzaju 
musi liczyć się z niebezpieczeństwem ryzy- 
kownych zestawień i prawie nieuchronnem 
powtórzeniem niektórych motywów. P. Rittner 
Bie siląc się zupełnie na sztuczną oryginal- 
ność, uniknął Bzczęśliwie tego szkopułu i dał 
nam jeszcze jedną odmianę don Juana w 
formis zmodernizowanej, ale streszczającej 
miaternie i dukładnie wszystkie wieczne ele- 
menty tej symbolicznej postaci. Jego hrabia 
posiada wszystkie zasadnicze rysy wspólne 
ze słynnym don Tenorio z Sewilli — wy: 
subtelnione i oczyszczone z prymitywnej bru- 
talności hiszpańskiego poety. Zresztą don 
Juan wcale nie reprezentuje typu pospolite 
go uwodziciela; jest on tylko wcielsniem 
wszystkieh tęsknot i pragnień miłosnych ko- 
biety, jest symbolem nieustannego | nieuni 
knionego zmagania się dwóch płci we wszyst- 
kich przejawach erotycznego życia. Bardzo 
zręcznie i umiejętnie zaznacza i podkreśla 
Ritóner tę abstrakcyjność swego bohatera, 
nie wychodząc jednak nigdzie poza granice 
rzeczywistośsi. To też jego don Juan nie gi: 
nie w sposób tajamniczy przy uemcie z ka- 
miennym posągiem komandora, ale pada 
s ręki zazdrosnego męża, któremu odebrał 
miłość żony. To rozwiązanie dramatu wycho- 
dzi już poza szablon donjuanowskiej legendy. 
Leporello, ten wierny, ciekawy I tchórzliwy 
sługa i towarzysz don Juana, nie jest i u 
Rittnera pozbawiony pewnej błazeńskiej co 
chy, w końcu jednakże nabiera pełnej dra 
matycnej ekspresy! i swoim hołesnem od- 
ruchem przecina tragicznie węzeł sztuki. 

Dramat p. Ritinera jest dsiełem wysokiej 
kultury, wykwintnego smaku i nienagannej 
techniki. Tak doskonale zbudowanej sztuki 
nie ogląda aię prawie w polskim reper 
tuarze. 

Rittaer chciał być treściwym i rzeczywi 
Ście uniknął wszelkiej rozwlekłości. Stało się 
to jednakże do pewnego stopnia kosztem wy- 
kończenia psychologicznego; autor nie mógł 
wypowiedzieć się całkowicie w ramach, które 
Sobie zakreślił, tematu nie wyczerpał i etąd 
powstała pewna fragmentaryczność rysunku 
i wyniknęła dla widza potrzeba uzupełnienia 
własnym domysłem brakujących części. Nie 
jest to jednak wcale wada bezwzględna, — 
bo prawdopodobnie, w razie dokładniejszego 
wykończenia szczegółów, harmonijna budo- 
wa sztuki bardzo by na tem ucierpiała, 

Wykonanie było prawie zupełnie dobre. 
Zwłaszcza p. Adwentowicz umiał wydobyć 
w sposób nadzwyczaj subtelny i pomysłowy 
wszystkie zasadnicze a bardzo delikatne ele- 
manty swojej roli. Była w Jego grze i potę- 
ga uroku męskiego i wewnętrEna tragedya 
człowieka, który nie umie swoich uczuć u- 
trwalić i głęboka ironia sceptyka, pozbawio- 
nego złudzeń. Również pp. Kosiński i Jednow- 
aki doskomale odtworzyli postacie sekretarza 
i profesora. Role kobiece (pani Bednarzgewska, 
Reglczówna, Żółkowska) były oddane supel- 
nie poprawnie, 

Oo de reżyneryi, jak zwykle niezmiernie 
inteligentnej, zdaje mi aię, że scena pojawie- 
nia się całego chóru kobiecego przy umie- 
rającym don JuaRie, powinna być jeszcze 
bardziej stonowana. 


fronika liferacke-artystgozna. 


Biuszoz. Trsóś6 numerm. Powołanie i zarob- 
kowa praca, przez Zofię Seidlerową. — Wior- 
szyk, przez Kazimierza Tetmajera, — Prawa 
wyberezs kobiet i alkohel, przez Lucyana Mi- 
gamińskisgo. zx Laguna Morta, „przez B- 
dwarda Ligockiego, Początek powieści, 
nagrodzonej 1000 rabli na Konkursie „Binsz- 
ssu“. — Ukojenie, przez Tadeusza Konezyń- 
akiego. — Przygody Stacha, przez J. I, Kra- 
szowskiego. — Z literatury przez C. Wal i E. 
Wisiowioyską. — Listy Galicyanki, przez 8. O. 
B. — II doroczna wystawa drobiu | królików, 
przez b. — Kronika mazyczna, przs£ z. m. — 


kobiecy za granicą, przez M. J. — Ohwila bie- 
żąca. — Odpowiedzi Redakcyi. — Ogłoszenia. 


Do niniejezego numera dołącza aig: 
1) Dodatek mód z odpowiedziami p. Mar- 


cóle. 


2) Dodatek powieściowy: „Zsśnieżone ślady“ 


powieść przez Henryka Bordeaux, tłóm. Idy Pi- 
leckiej, ark. 14. 


Kalendarze Wejnara na r. 1914: „Polak* 
[po 1 K), „Pol. Kal. Maryański* (po 80 b), 


„Gospodars* (po 80 h) i „Wielki ilustr. kalen- 
darz powszechny“ (po 3 K) ukazały się na 
półkach księgarskich, 


Dzia okoxowiczny. 


W Akademii handlowej w Krakowie odbędą 
sią egzaminy prywatne z buchalteryi kupieckiej 
i t. p. nauk handlowych dia osób miejscowych 
w sobotą 20 b, m., zaś dla osób zamiejscowych 
w poniedziałek 22 b. m, o gods, 8 rano. — 
Podania z ddpowiednimi załącznikami, zaopa- 
trzone znaczkiem stemplowym za Í K, należy 
wnosić do Dyrekcyi do dnia 18 b. m, 

Ważna instytuoya kooperatywy w Króle- 
stwie. Jak to już pisaliśmy w awoim czasie 
władze rosyjskie admiuistracyjne zalegalizowały 
„Tow rozwoju przemysłu, rzemiosł i handla“ 
z aledzibą w Warszawie. Obecnie donieść na- 
leży, ża ważna ta placówka dła rezwoju koepe- 
racyi chrześcijańskiej w Królostwie ukonstytno- 
wała sią już i poczęła doniosłą działalność 

Towarzystwo za eel postawiło sobie współ- 
działanie rozwojowi przemysłu, handlu i rse 
miosł wśród ludności ehrześcijań- 
skiej „Tow. rozwoju handlu, rrzemysłu i rze- 
miosł* zamierza przedewszystkism zgromadzić 
dane szczegółowe o istniejących przedsiębior: 
stwach chrześcijańskich, bada przyczyny upadka 
przedsiąwzięó, w cela udzielania stosownych 
wskazówek i oBtrzekeń. Tow. bada warunki 
rozwoja przedsięwziąć w różnych gałęsiach 
przemysło, rzemiosł, handla, szczególnie tych, 
w któzych udział chrześcijan jest zbyt słaby, 
by módz odpowiednio skierować chętnych do 
pracy i udziełać wiadomeści źródłowych. 

Program  działalnośsi Tow. jesv hardzo 
obszerny, obejmojąey te dziedziny żysia i pracy, 
które przez Społeczeństwo nasze zostały naj- 
bardziej zaniedbane, 


Międzynarodowe Towarzystwe żŻsglugi. Z 
Berlińa donoszą, że pierwotnie proponowane na 
grudzień rozprawy nad wznowieniem akeyi ts. 
Poola nastąpią dopiero w styezniu. Osłonkowie 
Poola zgodzili się na prowizoryetne przedłaża 
nie działalności do końca stycznia 1914. 

Rumuński Bank narodowy. Z Bukaresztu 
donosrą, ło Ramański B:uk Narodewy uchwalił 
na nowo w anektowanysh ziemiach utworzyć 
dwie filie, a mianowicie w miactach Dobritsch 
i Silistryi. 

Zapooczątkewany rozmach gespodarczy w 
Serbii. „Narodni Liaty* donossą: Niebawem 
rozpocznie sią budowa wielkiego mosta na Da- 
naju z romuńskiego brzegu na Serbsri, który 
połączy Ramunię przez Serbię z Adryą. Kcaity 
badowy poniosą wspólnie obydwa psń:twa, ba 
dową jednak zaiąś się ma rząd rumnński. — 
Spółka kapitaliatów berlińskich rozpocznie z no- 
wym rokiem w Belgradzie budową wielkiego 
hoteln Kosztem 6 milionów marek, z czego 1 
milion marek wypłacono na rozpocząsie przed - 
wstępnyeh robót. Hotel ton maa być urządzony 
s wielkim przepychem i po ukończeain oddany 
będzię do ekspioatacy! rosyjskiej spółce. Rzym- 
ski bank (Banca di Roma) wniósł podanie do 
władz serbskich o pozwoienie na ursądsenie 
filii swych w Belgradzie, w Skoplji i Mona 
styrze, Do władz ssrbskich dochodzą jedaak 
listy z protestami ze wzylęda na to, że Banea 
di Roma pracnje równiek w Albanii a rsąd 
włoski łączą z nią polityczne stosunki sprze- 
ezna z interesami Serbii. 

W Monastyrze bęjzie założona izba handlowa 
celom podniesienia tam handlu i złączoną będzie s 
izbą handlową w Belzradzie. Zanwsśżyć się tam 
dają stalo wzrastające wysliki Niemiec nad 
wyparsiem handla anstryaskiego. Utworzono 
obecnie towarzystwo dla żeglagi dunajowej w 
Dreźnie, celem utworzenia artaryi handlewej 
wodnej z Niemcami, Kapitał akcyjny wynosić 
mA na razie 4 miliony marsz. Fakt tən budzi 
w kotach handlowych S»rbli wielką radość, gdyk 
maleje przez to z:leżność od Austryl i możność 
zbytu płodów rolniczych do Niemise 

W Bslgradz e pewstić mają cztory wielki» 
hale targowe. M'nisteryum rolnictwa organizoje 
szkeły rolnicze w Monastyrze, w Liciach, Sta- 
denicach i Kalenicach. Jedaa z łódzkich fabryk 
Sakna zakłada w Belgradzie wielcą f.bryką I 
otrzymała jaż dostawę 50.000 mandarów woj 
skowych sa 15 miliona marek, msnistorynm 
wojny zapowiada udzielenie jej zaraz nowych 
jeszcze zamówień. 

Przed handlem se:bskim stoi obesnie era 
potężnego rozkwitu, w Belgradzie rozwija się 
przyspieszene tętno życia gcspodarczego, bo- 
dzące radość w całym narodzie. Obcy kapitał 
przypływa ławą i dsje Serbii mołność wyboru 
potrzebnoj jej finansowej podniety. 


EEÓLLIIEZŹZZOZ ON e 
Obrady Komisyi reformy 


wyborczej. 
(Telgramy „Głosu Narodu“ z dnia 9 grudnia). 


Lwów. (Tel. wł.) Dzisiaj zebrała się na 
posiedzenie Komisya reformy wyborczej. 
Przeprowadzono dyskusyg nad $ 44 proje 
ktu rządowego. Po przemówieniu pos. Pi- 
nińskiego, zabrał głos pos. Stroński. 
który wygłosił dłuższą mowę, oświadczając 
się przeciw głosowaniu na listy na 
rodowe. System tych list daje władzom 
możność oddziaływania na wybory i dla 
kandydatów polskich jest niesympatyczny. 

Pos. Dr Głąbiński oświadczył imie- 
niem zwiążśku nar. że obstaje prsy syste- 
mie katastru baro dosiek System 
roporcyonalny posiada tę wadę, że zasto: 
a E A a części Galicyi wschodniej 
zaś w części północnej i połudn. nie, a tem 
samem występują te okręgi Jako ruskie 
Cstary okręgi katastralne którejsą w projekcie 
rządowym, robią na zewnąćrz wrażenia bez- 


GŁOS NARODU s dnia 10 Grudnia 1918, 


silności Polaków w Galicyi wschodniej. Jeśli 
system proporcyonalny musi być utrzyma- 
ny to mowca zgodzi się nań tylko wtedy, 
jeśli wybór posłów polskich dokonany będzie 
przez ludność polską | katolicką, bez popar- 
cia żydów I Rusinów. Kiub mowcy domaga 
sią uchwalenia alternatywy zawartej w pro- 
jekcie rządowym. 

Pos. Lewicki i Korol poparli wnioski 
o głosowanie na listę narodową i zaprowa- 
dzenie katastru narodowego. Zarzucili oni 
konserwaitystom ze wschodniej Gslicyi, że 
dlatego oświadczają się przeciw katastrowi, 
gdyż chcą przy pomocy Rusinów | żydów o- 
balaó kandydatury demokratyczne. Mowcy 
wskazują, że zaprowadzenie katastru będzie 
złagodzeniem walk narodowościowych. 

Przeciw katastrowi przemawiali posłowie 
Cieński i Piniński. 

W rezultacie głosowanie nad 8 44 lit. a 
i b, oraz $ 45 na razie odroczono. Potem za- 
łatwiono szybko wszystkie paragrafy aż do 
$ 66 włącznie. Na tem na razie komisya 
obrady swe ukończyła, 

Niektóre paragrafy przyjęto z małemi 
poprawkami stylistycznemi, inne, jak prze- 
prowadzenie wyborów w Izbach handlowych 
i rękodzielniczych odssłano do subkomitetu. 

Następnie komisyą weryfikowała proto- 
kół i o godz. wpół do 2 popołudniu ukoń- 
czyła swe obrady. 

Subkomitetowi, wybranemu dla kuryi 
średniej własności, przydzielono szereg in- 
nych spraw i otrzymał on nazwą subkomite- 
tu politycznego. Obrady swe rozpocznie on 
dzisiaj o godz. wpół do4 popołudniu. Ponie- 
waż Dr Leo wyjeżdża do Wiednia, przewo- 
dniczyć będzie Dr Głąbiński. 

Komisya dla reformy wyborczej wybrała 
dzisiaj jeszcze drugi subkomitet dla sprawy 
podziału okręgów wyhorczych, który nazwano 
subkomitetem geometrycznym. 

W skład tego subkomitetu wchodzą pos. 
Dr Głąbiński (związ.), jako prozes, Za r- 
decki (lud.), wicepr., Badeni (Koms.), C e- 
gielski (ukr) Krzysztofowicz (aut), 
Rutowski (dem.), Stroński (centr). 

Subkomitet ten zbiera się dzisisj o godz. 
7 na narady. 


Narady konserwatystów. 


Lwów. (Tei. wł.) Dzisiaj w Sejmie odbył 
min. Biliński konferencyę s hr. Wodzickim 
i Badenim. Konferencya dotyczyła sprawy 
reformy wyborczej oraz rozłamu wśród lu- 
dowców. O tej naradzie został za- 
wiadomiony bawiący w Wiedniu 
pos. Jaworski, którego wezwano sara- 
zem na naradę do Krakowa, gdzie hr. 
Wodzicki przedstawi mu wyniki konferen- 
cyl. 


0 kuryę średoiej własności. 


Lwów (Tel. wł) W komisyl reformy wy- 
borczej panuje przekonanie, ik żądanie lu- 
doweów co do zniesienia kuryi średniej wła- 
ax sci ziemskiej zostanie spełnione, Namie- 
stnik dzisiej otrzymać ma w tej sprawie 
decyzyę rządu więdsańskiego. 8 mandatów, 
mającej być zniestoną karyi Średniej wła 
sności, podzielonych  zoatauie prawdopodo- 
bnie w ten sposób, iż 4 mandaty przydzię 
lone zostaną do kuryi gmin wiejskich 
a 4 mandaty ofiarowane zostaną rękodziel- 
nikom w miastach. 


Narady Rusinów. 
Lwów. (Tel. wł.) Dzisiaj o godzinie 3 po- 
poł. zebrał się na narady pełny klub ukraiń. 


ców. Obrady dotyczą taktyki Rusi- 
nów w parlamencie. 

Dzisiaj będą uchwalone dyraktywy w tej 
aprawie dla ukraińskiego klubu parlamsn- 
tarag). 

W klubie sejmowym zdania są podzielo- 
ne. Prawdopodabnia Jednak jutro Rusini nie 
będą prowadzili obstrukcyi orzy głosowaałach 
w lzbie posłów. 


Pesymistyczny nastrój. 

Wiedeń. (Tel. wł) W kołach poinformowa- 
nych panuje przekonanie, że sprawa reformy 
wyborczej galicyjsk'ej przedstawia si ę 
bardzo pesymistycznie, ze względa 
na to, że Rusini daleko odessli od sta- 
nowiska swego w Wiednia, stawiając 
nowe żądania. 

Sfery niemieckie przyaały do przekona 
nia, że Rusini wcale nie chcą refor- 
my wyborczej do Sejmu galicyjskiego 
gdyż straciliby w takim razie najważniejszy 
atut swej polityki radykalnej w Wiedniu. 


Ae REESE AE "EFRR" zwią RAGOENEÓÓ EEE] 


Narady u nam. Korytowskiego. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Ze Lwowa donoszą, że 
wczoraj odbyła się u nam. Korytowskiego 
konferencya, w której wzięli udział: min. 
Heinold, Biliński, Długosz, Sylve- 
ster, Jucki, Zdarsky, Dr Gross, Dr 
Leo, Dr Głąbiński, Lewicki, Koroli 
Cegielski. j 

Na konfarencyi swej podnieśli Rusini, że 
gą rozgoryczeni z powodu zbyt powolnego 
toku prac komisyi dla reformy wyborczej, 
oraz z powodu stanowiska Polaków wobsc 
nich. Rusini oświadczyli, że w Izbie posłów 
muszą dalej postępować Konsekwentnie, gdyż 
obawiają się, że w razie uchwalenia 
małego planu finansowego Polacy 
przestaną się troszczyć o reformę 
wyborczą. 

Posłowie Sylvester, Juckl, Gross i Stölel 
wpływali na Rusinów, aby zgodzili się nie 


przeszkadzać w Isbie przy głosowaniu nad 
podatkiem osobisto-dochodowy m. 


prace komisyi i subkomitetu będą: możli 
wie szybko postępowały naprzód 


wy gabinet oświadczy , iż chcy dokonać dzie- 
ła zjednoczenia republikanów i 
wyłącznie się oprze na lewicy. Gabinet za 
znaczy stanowczo wolę obrony szkół Świe- 
ckich i porozumie się z senatem w sprawie 
refarmy wyborczej. aby znaleść sposób kom- 
promisu między oboma Izbami. Gabinet u- 
ana jednak trudności, 
dojśsie do skutku kompromisu w krótkim 
czasie przed wyborami. 


strów zgodziła się na zapatrywania Cail- 


podatkiem od kapitałów, aby w ten sposób 


służbie wojskowej. 


ze Stanowczością przeprowadzi u 


Prezes Dr Leo przyobiecał Rusinom, że. 


Rusini nie dali wiążących oświadczeń. 


Program nowego gabinetu 
francuskiego. 


Paryż. (T. B) W mowie programowej no- 


przy tem 


jakie przedstawia 


Paryż. (T. B.) W dalszym ciągu mowa 
programowa podniesie, że kraj w sprawie 
reformy wyborczej musi wypowiedzieć swe 
zdanie. Co się tyczy finansów, Rada mini- 


laux, który nie sądzi, aby natychmiasto- 
wa pożyczka była konieczna i który chce 
zastąpić zaprojektowany podatek spadkowy 


módz spełnić wymogi ustawy o trzechletniej 
Rząd dalej będzie bronił 
przyjętego przez senat i Izbę deputowanych 
projektu ustawy i o podatku dochodowym i 


stawę o Bletniej służbie wojsko- 
wej, jednakże rząd nie będzie jej uważał za 
nienaruszalną. 


Telegramy. 


(Telegramy „Głosu Narodu" s dnia 9 grudnia.) 


Program pracy. 


Lwów. (Tel. wł.) Program prac Izby po 
słów 1 Sejmu na najbiiższe dnie jest nastę- 
pujący: 

We Środę. czwartsk i plątek odbędą się 
obrady parlamentu Następnie parlament od 
roczy Bię do przyszłej suboty. 

Subkomitety dla reformy wyborczej obra 
dować będą codziennie od dzisiaj począwszy. 
W razie jeśli powezmą jakieś decydujące 
uchwały, zbierze się pełna komisya reformy 
wyborczej, a potem Sejm na plenarne posie- 
dzenie, 

Co do prac parlamentu, to.ostateczna de- 
cyzya w tej sprawie sapadnie jutro w Wie- 
dniu na kouwencie seniorów. 


Z obozu Indowców. 


Lwów. (Tel. wł.) Dzisiaj odbyła salę w Sej 
mie konferencya między min. Długoszem 
a przedstawicielami frondy ludowców pos 
Myjakiem i Jampoisk'm. Jak widać przyge 
towujs się zjednoczenie frondy z partyą Długo 
sza. W naradzie wsią? udział także pos Bujko. 


Wico burmistrzów. 


Lwów. (T. B) Dziś przed połuduiem ros- 
poczęły się obrady wiecu burmistrzów 30 
miast. Przewodniczył poseł Maryawśski. Na 
początku pos. Mais zdał aprawą s akcyi 
zapomogowej. Uchwalono zażądać podwyż- 
szenia funduszu na koszary, ze wsględu na 
tu, że obecnie w miastach tych załogę zwię- 
Kszuno. 

Z porządku dziennego burmistrz Tertii 
zdał sprawę o reformie wyborczej sejmowej. 
Obecnie toczy się dyskusya eo do postula- 
tów miast w tej sprawie. 


Delegaoye. 


Wiedeń. (T. B.) Dziś zebrała się delega- 
cya węgierska na plenarne posiedzenie, 
na które przybyli także członkow!ie onoczy 
cyl. Na początku zabsał głos minister hr. 
Berchtold i odpowiadał na inierpelacyę 
del Appony'ego. 


Nowy pooląg Wiedeń — Lwów — Kijów. 


Wiedeń. (T B.) Zincyatywy Izby hardio 
wej w Brodach, popartej przez posła Koli- 
schera zostanie z d. 1 mija 1914 aktywo 
wane nowe połączenie puapieszne 
między Wiedeiem, Lwowem a Kijo 


wem. Pocąg odchodzić będzis o g. 7 m 25 


reno z Wiednia, przybędzie do Lwowa o g. 
830 wiecz. i będsie miał bezpośrednie dał 
sze połączenie pcspieszne do Kijowa, gdzie 
przybędzie następnego dnia o g. 9 rano, Po 
dróż ze Lwowa do Kijowa trwać będzie 13 
godzin. Takie same połączenie będzie z 
Kijowa, przez Lwów i Kraków do Wiednia 
Uchwsła odnośna zapadła na międzynarodo- 
wej konferencyi kolejowej w Neapolu. 


Giełda. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Usposobienie giełdy by 
ło bardzo „dobre, kursy poszły znacznie w 
górę. | 

Bierny opór nauczycieli. 

Praga. (Tel. wł) Na zgromedzeniu nau 
czycieli ludowych uchwalono, że jeśli do 
Nowego Roku nie otrzymają pod- 
wyższenia płac, rozpoczną bierny 
opór. 

Kokowoow w obronie języka 
polskiego. 

Petersburg. (T. B.) „Riecz* dowiaduje się, 
że prezydent ministrów Kokowcow na dzi- 
siejszem posiedzeniu Rady państwa przy ob- 
radach nad projektem w sprawie reformy 
samorządu miejskiego w Królestwie Polsk. 
bronić będzie uchwały Dumy co do dopusz 
czalaości języka polskiego w obrębie Króle- 
stwa i oświadczy, że przeprowadzenie tej re- 
formy nie powinno w żaden sposób być u- 
daremnionem. W głosowaniu cały gabinet 
weźmie udział. 


Bor. 3. 


Pogłoski © dymisy! Kokowoowa. 

Petersburg (T-I wł) Dsenniki zgodnie 
donoszą, że Kokoweow poda się do dymisyl. 
O powodach na razie mc nie wiadumy. 


Wybory w Bułgaryl. 

Sofla. (T. B) Według dotycuczas znanych 
dat wyborczych do sobrania prawdopodanaiea 
hberalne partye rządowe będą miały 130 do 
150 mandatów, ubie socyaliatyczna frakcyve 
razem przeszło 20, agracyusce około 20, 
a demokraci około 10 mandatów Ruso- 


lilskie partye Geszowa i Danewa 


zupełnie przepadły. Pariya Dane- 
wa prawdopodobnie nie uzyska ani 


jednego mandatu a partya Qessgo- 


wa najwyżej 5. Ogólnie podnoszą spokój 


| porządek, który podczas wyborów w całym 


kraju panował. 


Katastrofy. 

Rybnik. (T. B.) W kəpaini „Emma“ w o: 
kręgu rybnickim nastąpił wybuch gazów i 
pożar. Pożar ugaszono. UStateoznie stwier- 
dzono, że ofiarą pożaru i wybuchu padło 16 
górników. 

Rybnik (T. B.) Podczas pożaru w kopalni 
„Emmy* wybobyto zaraz z początku ukcyi 
ratuakowej 16 trupów. Podczas drugiego 
przeszukiwania kopalni wydobyto Jeszcze 
trzech ludzi żywych. Jeden z nich podczas 
transportu do lazaretu zmarł. Dwaj inni są 
ciężko ranni. 

Bruksela. (T. B.) Koło stacyi Cheneó wy- 
koleił się wczoraj Wieczorem puciąg Ls30- 
dyum-Vsrviers, 20 osób rannych. 


RE —->—-: OC 


Przyjechali de Kraksa. 


HOTEL FRANCUSKI Ekscelencya Dr Fernando 
Perez s Argentyny, Kasoelencya Dymiiry Nabukotf 
z Kacio, Esscelenoya Eraesu ~ere: z (ryestu, Adolf 
Fischer s Wiednia, Bronisławowie WeBołowscy ze 
Złotej (Kieleckie), Dr Herman Diamand ze liwuwa, 
Romuald Lenartowicz z Warszawy, Marya Żurkowska 
z Warszawy, Wawrzyniec ktymowioz Z rodziną Z Tar- 
nowa, Dr Herman Lieberman z Przemyśu, Jarosław 
Hanz s Pragi, Dr Karul Poliwka ze Biauisławowa, 
Alibert Snchestow z Wiednia, Dr Zygmunt Siegal z 
Rymanowa, Adoif Fiaum z Berlina, Zofia Obertyńska 
z Nowego 510ta, Wanda Klejnowssa z Zakopanego, St. 
Więckowski z Krystyna, Siefan Maitz z Warszawy, 
Benno Nowak z Rcichenborgu. f 

HOTEL SAsKI Hr. lzyuor E€zosnowski z Woly- 
nia, hr. Ks. Potuloki z Ołomuńca, Jau Franke ze 
Lwowa, Adolf Leubaer z Pilzna, „ imanuel Ascnórt z 
Piizna, Piotr Bronisław Matr-iewioc £ DOSROWUA, Ho- 
norata Pawłowska z Brz0stkA, Jozef Siegliiz u Wie- 
dnia, Feliks Mieszkowski z Hebołów Król., Kazirciers 
Jarozawski z Warszawy, Karol Hoziewioz z Mogiły. 


Nadesłane. 


Za artykuły w tej rubryce Redakcya nie 
przyjmuje żadnej odpowiedzialności. 


następuje zwykle czas, w którym rekonwa- 
łescent czule się osłabionym i nawet przy 
najmniejszym wysiłku czuje wielkie zmęcze- 
nie. Ten staa wymaga tak u dzieci, jak i u 
dorosłych szczególnej uwagi. Prócz intenzy* 
wnego odżywiania, zawsse łatwo strawna 


Tranowa Emvlsya Sostła 


oddaje rekonwaleanentom znaczne usługi, 
wzmagająe apetyt. Emalsya Sootta zawiera 
najlapszy tran, dlatego jest najlepszym Środ- 
kiem wsmacnisjąsym osłabionych, harrują- 
cym ciało i powracającym siły i echotę do 
życia. Działanie Emuisyi Scotta jest równie 

` gą Skuteczne w lecie, jak i w chło- 

dnych pora h roku. 

Cena oryginalnej flaszki K 250. Do na- 
bycia we wszystkich apteksch Za nade- 
słaniem50 hal. w znaczkach pocztowych 
do firmy: Soott & Bown, Śp. z o. p. 
Wiedeń VII z powołaniem się na po- 
wyższe ogłoozenie nastąpi jednorazowa 
przesyłka próbki przez jedną z aptek, 


Wszech mauk lekarskich 


Dr Stanisław Ł:piński 


b. asystent kliniki wewn U.J. w Krakowie, b. kierownik 
oddziału wewn. szpitala Wilbełmny w Włedauiu, 
ordynuje w oherekaeh wewnętrznych od 1 listipe=da 

FloryańsBsa i. 31, I. p. (1278 2 10 


TANGO 


najnowszego tańca światowego — nozą 


Riktorya i Leopold Pol.-Dolińscy 


w Krakowie — Rynek 23. 


Telefonem 1044 


lub na piśmienne żądanie 


zgłasza się osobiście 


jako fachowy zastępca Administracyj poczy- 
tnych dzienników krajowych i zagranicznych 
w sprawie wszelkiego rodzaju ogłoszeń 


Bolesław Jankowski 
Kraków, ul. Szczepańska 5, I piętro ofic. 


Groby królewskie, grób Miekiewiecza 
skarbiec w katedrze na Wawelu, zwiedzać można 
w dni powszednie o godzinie 10, w niedzielę | święta 
o godz'nie [1 i pół przed połudaiem. 

Groby zasłużonych w krypcie na Skałce 
grób Skargi (w kośnriele św. Piotra), oraz Skar- 
biec kościoła N. P. Maryi oglądać możaa w ohwilach 
wolnych od nabożeństwa za zgłoszeniem się do sza- 
krystyi. 

Muzenm książąt Czartoryskich (ulica 
Pijarska) otwarte dla zwiedzają ych we wterki i piątki 
od godziny 9 do 1 w połndnie, o ile w te dnie nie 
przypadają świętn. ; 

Mozenm etnografiezne otwarte jest zaw- 
sze we Czwartki, niedzielę i święta od godz. 11 do 2 
popoł. i zwiedzać je można za opłatą 20 hal, od osób 
dorosłych I 10 hal. od małoletnich. Muzeum mieści się 
na ui. Studenckiej i. 7, parter. 

Wystawa Towarzystwa Przyjąció. 
Sztuk Pięknych przy Placu Szozepeńskim otwara 
ta codziennieod godziny 11 do 4. 


Program Od poniedzialku 8 do środy 10 prudnia 1913 r. 


1. Obrazy z państwa Oregon (widoki z natury). 2, Niedola narzeczonego (komiczne). 3, Kolorowane 


Z w zi ZA ii 
| 97 
I h DUCH ZAMCZYSKA (wspaniały dramat, W głównej roli słynny dedektyw Nick Winter) 
R BJ 4 Koks (zdjęcie z dziedziny przemysłu fabrycznego). 5. WSPANIAŁOMYŚLNY CHIŃCZYK 


(dramat), 6. Krystyan na rozdrożu (komiczne). 


Hr. 283 


Miód 


|] Zakład artySt.-kamianiarrki l badowi al 


Józefa KULESZY 


naprzeciw  omentarza 
w Krakowie posiada 
wielki wybór gotowych 
pomników s piagkow- 
ca, granitu i marmaru. 
Podajmoje się wyko- 
nania grobów w miej- 


p ZL 


zaprzysiężony dostawca win mszninych 


KRAKÓW, UL. BRACKA L.13 — TELEFON 509 


poleca 
węgierskie białe i czerwone od. . . . KP20 
austryackie „ 5 A i ` à „ 1-20 | 
francuskie „ ś Ma 5 5 ; „ 2'60 
reńskie . ; Sm PA www va „ 3— | 
; o. 8 Je=. 


si „Giv WsR'TÓ* a émis 9 Grudnia 1913 


SKI 


pszczelny Patoka deserowy, kura- 

cyjny, znakomity w 5 Kg, blaszankach 
za Kor. 775 hal, — wysyła 

J. BRANDES — HUSIATYN Nr 18. 


i z asa I na prowinesl, j i : EJ 
SE Teietos ISM "zę ; aż E W. Kapera 
an ZL: na j koniaki AE T g Kraków, ulica Sławkowska L. 24 
CA H » d Xx tów) Tel 

Do sprzedania maj: I BECZKACH O" ELE * 
AE m =. e dla Przewiel. P. T. Duchowieństwa, dla celów liturgicznych zaopatrzony magazyn 
wórek nowy, na resorach, sanki i fajeton. "R z i . e obuwia własnego wy- 
Wiadomość: Półwsie Zwierzynieckie SŁ | | |< $ t wi NA MSZALNE za 1 litr: roba na sezon obecny 


anlica Kościuszki L. 109, Czwarty jako to: lakiery mę- 


dom od poczty. . stołowe po K 1'10, 1:20, 1'30, azarmorodnery po K 150, 1:80, 2:10, tokajskie po ekio, damskie nie- 


m BREE PR CZA 3 K 250, 3—, 4—, 5*— transito Kraków. po aji panto- 
EEC i 5 ; p” felki złote; srsa 

Ma dostawę eh sig = i () SEC I brne, atłasowe i 
wołowego, 2. 7 AŻ 5 mel 313 jedwabne. Przyjmu- 
wieprzowego, i NEPZZZZZEE EE APRA ZZA jo zamówienia na wy- 
cielęcego, f L ; oazskięcwó uw m mm o O O mm m m m a prawy ślabne, bale, za- 
wędzonki, Polecamy gorąco wszystkim, którzy mają zamiar jechać do bawy i koncerty. Na 


żądanie zamówienia n- 
skutecznia w 24 godz, 
z prowineyi na miarę 
wystarczy stary bacik, 
1432 10 1 


smaltem AMERYKI lub KANADY, aby udali się z pełnem zaufaniem 
w zapasie oałorocznym, należy wnieść oferty TYLKO wprost do 


do o. i 5. wojskowej wyższej szkoły realnej 
Biura pedróży Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu: i 


w Krakowie. 
które nie ma żsdwych agantów. ani naganiaczy, 


s NA GWIAZDKE! NA GRIAZOKĘ! 


Wysortowaliśmy za 5.000 K, towarów platerowanych 


o— 50° 


Bączal dolny 


Obszar dworski 


w powiecie jasielskim, p. Skołyszyn jeat 
zaraz do sprzedania za 130000 Koron 
mec Eda a POM OO a 


Pama Slużąca 


poszukuje miejsca z dobremi świadectwami 
dłagoletniemi, umiejąca dobrze szyć, czesać 

i może aię zająć domem. 
Zgłoszenia: Kremerowska L. 4 Ip. 
ist. W. N. Kraków. 


m jakich aię u 


3 mnie  nazbie 

esz l ralo w wiel- 
kiej ilości, 

4, odstępuję po 

znasznie zmi- 

żomej cerie 

aby  uprzą- 

tnąć skład 

Wystarczająco na kompletne ubranie 
męskie, spodnie, paltoty, Kkostyumy 
damskie, płaszcze, spódnice eto. eto. 


Eksport Proszę żą- 
fabryki sukna | (m, pro. 
Karol | c: 
Kasper | i” 
Innsbruck 327 | damskich. 


Ważne dla Pan. 


Polecając się nadal P, T. Publiczności 
donoszę, iż 


Perła Adryatyku 


PerłaAdryatyku 


Perła Adryatyku 


W. Bergel, c. k. Dostawca nadworny, Wiedeń, XIX, 


PRACOWNIA SUKIEN I KOSTYUMÓW ANG. 


g 


PERŁA ADRYATYKU 


jest przewybornem winem deserowem. 


Perła Adryatyku 


polecaną bywa joko wino wzmacniające i chętniej 
używane, aniżeli inne wina stołowe. — — — — — 


jest najlepszą marką dalmatyńskiego czerwonego wina 
deaerowego, a ponieważ nie jest ona drośszą Od in- 
nych podobnie nazywanych win deserowych. przeto 
mależy bacznie uważać na nazwę I na markę orhronną 
„Merkur“, — — — — — — — — —_———— 


podlega stałej kontroli Zakładn rozpoznawczego Gre- 
mium Aptekarzy w Wiedniu, IX, gdzie każdy może 
polecić bezpłatnie zbadanie jej prawdziwości — — — 


jest do nabycia tylko w oryginalnych fla- 
szkach w lepszych handlach delikatesów i 
win tudzież w restauracyach i drogueryach. 


Hurtowna sprzedaż 


„WANDA” 


| ze zniżką 30" 


p jedyna okazya tanich i ładnych podarków nadto polecamy nasze ar- 
tystyczne bronzy cyzelowane. 


s Bracka 2. F. Ropaczyński i Ska. 
i Zajdź i zobacz wystawę! 


KARETA 


parokonna odnowiona tanio do sprzedania 
nowy wózek jasionowy z budą, lub bez. 
Wiadomość: ul. Zwierzyniecka Nr. 25. 


L. 147726/913. 
1, 


Ogłoszenie licytacyi. 


Celsm oddania w przesiębior-<two 
rubót stoleraszich 

śluszrskich 

szklarskich 

pokostniczych 

malarskich 

„  Kaflarakich 

posadzek dębowych 

przy budowie szkół w dzielnicach : 

a) Łobzowie 

b) Uąbiu 

c) Płaszowie 

Magistrat rozpisuje licytacyę ofsr- 

tową. 

Szkice, warunki ogólae i szczegó- 
towe przeglądać można w Budownict- 
wie miejskim Oddz. A. IV. piętro, 
drawi Nr. 6, między godziną 11 a 2 
z południa, gdzie również otrzymać 
można formularze ofertowe. 

Oferty opatrzone stempiem na 1 
koronę do Których dołączono kwit 
na wadyum złożone w Kasie miej- 


Psyrasowe 


Barnarda rocznego, Leonbergo 4 m. Foxter- 
riera 3 mies, i duże suczki 3 m. Snkę sz,i 
ca śŚnieżno białą p'ękna 6 m. i roczn 


Barry i Diana Hradec Królowej Czechy. 


Kapelana 


dla Jaszezurówki pod Zakopanem 
poszukuje Zarząd Państwa Szaflary, któ- 
ren udzieli bliższych waranków. 


SALON 


o 3 oknach, wytwornie umeblowany na 1 

lub 2 osoby z całem utrzymaniem zaraz do 

wynajęcia w pensyonacie „Jolanta ni. 

Piotra Michałowskiego L. 14 (dawniej Gra- 
niczna 14). 


Żarówki Warszawskie 
po kor. 2:20 
Oszczędnościowe |! Za zużyto zwraca się 20 h. 
Zwierzyniecka 11 II p. Telefon 2048, 


Lekcye fortepianu 


przyjm'e uczevlca średniego kursu konser- 
watoryum na bardzo przystępnych warun- 
kach. — Adres w Administracył „Głosu 


CU KIE R N IA 
Józefa Szezawińskiego 


Kraków,ul. Długa. 


Poleca przy nadchodzących świętach Bo- 
żego Narodzenia wybór pieczywa jako to: 
Struole nadziewane maią migdałową, o- 
rzechową, owocami lub makiem od 2 koron 
wzwyż, nienadziewane również od A Koron 
wawyż. Forty: makaronikowy, ananasowy, 
Marya, orzechowy, ponczowy, biszkeptowy, 
czekoladowy, waflowy, gaton, de Provence 
we wszelkich smakach, Dobosz, Miokiawicz, 
Mazurki wszelkiego rodzaju od 1 Kor. 60 h. 
Lukier na torty w szklankach zawsze go- 
towy, biały, różowy, ezokoladowy ze sma- 


kouwrnikł ua kruchem cieście od 2 Kor. 
wzwyż. Znnkomity plernik królewski 
nadziewany owocami, migdałami, masą od 
2 kor. Kwiaty karmelowe, owoce kan- 
dyżewane. Mak zaprawiony do nadziewa- 
nia strueel kilo 1 kor. 6) h. Mąsn mia 
gdałown i orzochowa 1 kilo 3 kor 20 h. 
zawsze gotowa. Pomadki i ozekoladki 
w najlepszych gatunkach. Cegmao fraaa 
cuski pół butelki 3 kor. Rum Jamajkn 
pół butelki 1 kor. 50 h. Wielki wybór pra- 
wdziwych likierów fraucuskich i holender- 
skich, oraz nalewek własnego wyrobu; jako 
to: malinowa, wiśniowa, merelowa, dere- 
niowa, waniliowa, kminkowa, starka = batel- 
kach *,, litr. K. 160, Na prowinoyę usku- 
tecznia się odwrotnie przesyłki, 


Zarząd pasieki 
Stan. Kraińskiego w Jezie- 


rzanach ob. Czortkowa. 


wysyła w 5 kilowych blaszankach, wszystko 
opłatnie prawdziwy miód llpoowy 
w cenie Kor. 7:50, a wyborny miód lipoewy 
w cenie Kor. 8— Wysyła rówależ miody 
pitne, wyszozególmione na kilka wystawach, 
jak stołowy kasztelański, królewski i misuz 
pitne «wo cowe jak: Borówozak, Maliniak, 


Vareniak, Wiśniak, Winogroniak, Ożyniak 
i t d w 5b-cio kilowych blaszaskach 
ważrstko opłatnie w eenach od Kor. 640, 
do Kor. 670, Cemniki na żądanię franko. 


w Skale zaraz dowynajęcia lokal składa- 
jący się z 5 ubikacyj — a mianowicie: sklep 
(narożny) 2 pokoje przytykające do sklepu 
nadające się zwłasacza na lokal śniadan= 
kowy lub resiauracyg, wreszele połączony 
2 sklepem pokój i knehaia - mające słu- 
żyć jake pomieszkanie dla wynajmującego 
sklep. Piwnice obszerne i suche. Czyasz 
umiarkowany, położenie w centrum miasta 
u zbiega dwóch ulic. W domu polskim 
mieści się Sala teatralna lokal Towa- 
rzystwa Kasynowego, Kasa Raiffeisena, 
Czytelnia polska T. S. L. i mieszkania 
prywatne. Vis a vis niicy znajduje się U- 
rząd gminny i koszary Straży Skarbo- 
wej Sxlep korzenny polski połączony z 


interesem Śniadankowym 


ma wielkie szanse powodzenia, gdyż w mie- 

ście niema żadnego polskiego sklepu ani 

handlu jest tylko jeden skiep ruski. BIiż - 

szych informacyi udzieli na miejsca w Ska- 

le względnie pisemnie prozes Dumu polskie- 

go. Na oferty oczekuja Towarzystwo do 
12-go grndnia b. r. włą znie. 


przeprowadziłem się z 
ul. Floryańskiej na 
ul. św. Jana L° 28 

parter front. 


Wyrabiam warkocze, poruki, pukietki, sploty 
eto. Nowe warkocze sprzedaję tanio. 


Antoni Czaicki, fryzyər. 


skiej w wysokości 21/4%/0 mumy ofer- NAROdE 
towej, wnosić należy w temże biu- 
rze do dnia 19 grudnia 1913, do go- 
dziny 12-tej w południe, poczem na- 


t w sall posiedzeń 


KRAKÓW, ULICA KARMELICKA L 14 


WYKONUJE WEDŁUG NAJNOWSZYCH ŻURNALI FRANCUS£. I ANG. 


: 


DOZODOODODOOOO)| 


= w e ccc 
WIG 14 


| S a] 
Tanie czeskie pierze 
| kile szarego dartego pldrza 
K. 3'— lepszego K. 240, pół- 
białego K. 360, białego K, 
480, debrego miękkości pn- 
chu K, 6.—, najiepszego K. 
720, lepar gat. K, 840, Sza- 
rego puchu K. 6 —, białego K, 12 —, naj- 
iepszego pachu piersiowego K. 14:40, ge= 
towa pościel z gęstego czerw. nankisu 
pierzyna albo piernat 180x 16 om a K. 
10: —, 12—, 15'—, 18—, 21,—, 200x140 
cm. a K. I%—, 15b—, 18—, 31—, Po- 
duska 80x68 cm. a K. 3—, 3:40, 50x70 
om. a K. 4:50, 550, 6-—, Materace nłó- 
sienne z trzech a — na łóżko a K, 27'—, 
ysyłka fraako za zal. 


stąpi otwarcie 
Magistratu. 


Kraków, dniń 3 grudnia 1913 roku, 


Magistrat sto}, król. m. Krakowa 
Miód pałoka 


bəz dom'eazek, prawdziwy 5 kig. 9 K 80 h 

tanko z opakowaniem Doskonałe miody, 

do picia, domowego wyrobu w beczkach po 

` 1K20h za litr loce Zbaraż 

za czystą i prawdziwą syarantyg Wysyła | leprze K. 33—, 
Eugeniusz Bilińaxi w Zbarażu, wt 

jedynej największej pasieki ars 


R. Różycki & I. Janowski 


dawniej 


R.DITMA 


Kraków, Rynek gł. 22. 


polecają 


NA GWIAZDKĘ 


kd u w wazonach i żardinierach terakotowych 
Ostatnie nowości oryg. wazony Głallć, lu*susową porce 
lanę s:ską i kopenhakską, oraz duży wybór figur. 


Nadeszły znane ze swej dobroci piecyki naftowe fabryki B. Ditmara. 


właść od K. 10—=, wzwyż. Wymiana dozwolona 

za miaodpowiednio zwrot pieniędzy. Prób*i 

| cotniki d-rmo. Benedikt Sachsel, 
Lobes k, Pilzna 284 Czechy, 


- koszykarskich czeladików | procz 
a. Ji a Pokoje z komfortem umeblowane 


P. K. Rolko koszykarz Tur Szt. Marton S 
1:21 2 1|z utrzymaniem Jub bez, do wynajęola 


Węgry 


Pokój 


frontowy umeblowany na I p. od zaraz 

do  wynsjęcia. Wiadomość Aleja Mic- 

kiewicza Nr. 41 I p. drzwi na prawo mię- 
dzy godziną 8—5 po południu, 


Sklep 
pokój 


i zatylny przy ulicy św. Anny L. 5 do wy: 
najęcia od 1 go stycznia 1914 rokn, 
„A ZY OZ OE ZZOZ NN 


miesięcznie ul. Studencka L. 5. I piętro 


M. Turlińska, 1452 4 1 


A 2 
suczkę Foxterriera aprzeda tanio asklanka á 60 hal. Serniki i ma- 


ble tanio MLEKA 
e e anio prosto od krowy dostarcza do 


do sprzedaią m atelsrza; wyrób własny Ą 
z gwarancyą t. j. szafy, łóżka z drzewa| domów od 1-go stycznia 1914 


modrzewiowego masyw, a także stoły róż- dwór Ujazd poczta Za 
s 


nej jakości. Oglądać można każdego czaso 
Kraków, Półwsie ni. Kościuszki L. #3. |bierzów pod Krakowem, 
Wiadomość tamże. 


„Niezawodna pasta 


nawet na zastarzałe- aagniotki w aptece 

Eustachego Sokalskiego w Kętach. Stolik 

66 bal. Opłata poczt. 40 hal zm zalicską 
o 20 hal. więcej. 


—— a 
ili SW] | | ED 4 Kot one Handel J. Wontzia w Krakowie Pead gwarancyą naturzine : 
WINA MSZALNE 


kg. za 4 Kor. 40 h. 
powidło w blaszankach 5 kg. za Kor. 40 bo Na raty I Roinioze Towarzystwa w Wippach (Kraina). 
pelecane gorąco przez książęco-blskapl GE» 


wysyła za zaliczką zp 
najnowszej konstrukcyl, ule dynat w Lublanie, dla destawy pod gwarane 
c H a R Q T H | pszone Singera maszyny do oyą natnralnych win mssalay. 


7 Fhaftu i do wszelki Białe wina nadzwyczaj łagodne 1 debre — 
HUSIATYN G8. AE 54 p ahzyk £ a lostawg od staoyi kolejowg Małdensohaft 
p 6 toto GÖRS, po K. 56-—, do K. 60*—, sa 1001 


wej sławy, poleca pierwszo | Zzczególnie delikatne, sortowane wina. 


Ę ka 
AAD redna znana x rzetelnośc | jak Pinela, Bucgundzkie białe | esarne, Rios- 
CZA firma: ling & Želen po [, 65'— do K, 86— , 
p } k s n Na 56 RA: po aś w 
warzystwe zn e się pod ma, szym 
zakład ślusarsko-artystyczny ibu- K. aw OWS Í aadzorem parafialnego Urzędu w Wipp 
dowlany. Kraków, Rynek L. 18 


Giągnienie: Ostatni miesiąc nieodwołalnie 10 stycznia 1914. 


Loterya c k. urzędników policyjnych 


Pierwsza główna wygrana wartości 30.000 K jak również 
2 i 3 główna wygrana zostanie na życzenie wygrywającego 
także w gotówce jak dotychczas wypłaconą. 


Los po 1 K wszędzie do nabycia. 


Ciak na ryoinie tylko K. 165) 


jest estatecznym wynikiem 20 letniej pracy. 
Najnowszy model 1914. Szozyt do- 
ekonałościi Gra szafire«! Nie niszczy 
płyt! Nad wyraz czyta. głośna, wyraźna 
i subtelna reprodnkcya dźwi ków narzędzi 
muzycznych i gardła Indzkiego. — Olbrzymi 
repertuar wspauiałych zdjęć. 


Przyszłość należy do Patefenu bez tuby! 


Nowe modele. Żądajsie katalogów darmo 
1 opłatnie. 


ORYGINALNY 


PORTER ANGIELSKI 


Barolzy Perkins % Co 


pimporiaií maroowaj warki 


S. GrudziiiSje poza RERRE OE 
i T. Berger TANIE PIERZE 


1 kg. szarege, dobrego, dartego 2 Kr., lepsze, 
Kraków, ul. Szewska L. 2213. ta al Pap ARA a 
Telefen 303. Telefon 305. 


białego 4 Kor, białego puchowego 5 Kor. 

10, 1 kg. uajl. śnieżne białego dartege 6 Kor. 

f a 46 h, 8 Kor, 1 kg szarogo puchu 6 Kor., 7 Kor., 

0s od ni sumienna białego dobrege 10 Kor., saji. puchu brzusznego 

12 Kor. Przy odbiorze 5 kg. franko. 
mogąca prowadzić duże gospodarstwo, umie- 
jąca dobrze gotować, prasować — poszuknje 
posady na plabanił u księdza rzymsko -kat 
Zgłoszenia listowne uprasza MI. BB. w Rntce 


GOTOWA POSCIEL 
o. p. Woznicz. 


z grubonicianego ezerwonego, niebieskiego, białogo i żółtego Imlętu (Nanking), 
D i | 


1 pierzyna 180 «m. dług. 120 cm. szer. Z Zma podaszkami każda 80 om, 
dług. 60 oma szer. napełnione nowym szarom kare je puchewem 
P eem 16 Kor., półpuchem 20 Kor., puchem 4 ko pejedynoze pierzyny 
0 Kor., 12 Kor., ir Kor., 16 Kor, pođuszki 5 Kor., 3 Kor. 50 b, 4 Kor, pie- 

ładuie umeblowany pokói na Ili p. a oso- 

bnem wejściem za 24 kor. miesięcznie. Bliska 

Uniwersytetu wiadomość w Administracyi 

„Głosu Narodu* I 


rzyma 200 om. dług. 140 om. szer. 13 Kor, 14 Kor. 70, 17 Kor. 80 h, zl Kor. 


R dorenB cm. dług. 70 em. szer. 4 Kor.50 h, 5 Kor. 20 B, © Kor, 70 h. 
Redaktor Odpowiedzalny JAN MATYAS$IK, 


Naj!epsze czeskie źródło ! 


edścićłki z mócnege gradiu w paski 180 om. dług. 116 cm. szer. 12 Kor, 

80 h. 14 K. 80h. Wysyłki ra saliczką od 12 Kor. wysyłane są opłatnie. Zamiena 

dozwolona za nienadające się wzrot pieniędzy. BS, Benisch w iescheuitz 
Nr. 565 C(Czechay). Bogato ilustrowany sennik darmo i opłatnie. 


J że o n d a r r 
ryklaczone. — y ĘKSZY: ostaw. 
Kraków. ul. Długa L, 5 pc kefas yada o h zarobkowych 
Telefon 2518. Tel kupa ala oficerów i urzędników. | Towarzystwo Rolniczo w Wippaoh (Kraina) 
poleca pókoje z całeam utrzyma» 
Kraków, ul, Piotra Michałowskiego L 14 I. piętro Stołowników i wydaje na żąda- 
(dawniej ui. Graniczna L. 14) nie obiady do domóm 


— — — niżazo ceny. — — — 
- akupu dla oficerów i urzędników. 
rà | 
pensyonat Józefy Rogoszowej niem dla przejezdnych. Przyjmuje 
Drukarnia „Głosu Narodu“ w Krakowie, ul. św, Tomasza L. 35, ped zarządem J. R. Dobrzańskiegę. 


akladem wydawnictwa „Głosu Narodu“ Bp. z ogr. odp. 


